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Telegramy Gazety Narodowej, 
(Tylko w jednej części wczorajszego numeru dru 
kowane.) 

Wiedeń d. 9. listopada. Izba postów 
Rady państwa. Czerkawski Buzebiusz widzi 
w przyjęciu wniosku naruszenie autonomii 
krajowej Wyrzuca ministrowi oświaty, iż 
nie dotrzymał obietnic. uczynionych gali- 
cyjskicj Radzie szkolnej. 

(Po wydrukowaniu poprzedniego numeru otrzyma. 
liśmy następujace telegramy ) 

Wiedeń dnia 9. listopada. Posiedze- 
nie Izby posłów, dalszy ciąg rozprawy nad 
wnioskiem Wildauora. Po dr. lnzebiuszu 
Czerkawskim przemówił dr. Dittes, 
(dyrektor wiedeńskiego seminarjum nauczyciel: 
skiego, bezwyznaniowiee i prusofil ze Sak- 
gonii), oświadczając, że wniosek ten jest 
niezbednem uznpełnicniem ogólnych ustaw 
szkolnych. P. Graf (anticentralista z Ty- 
rolu) wykazuje, że ustawodawstwo szkolne 
nie należy do kompetencji Rady państwa. 
p Wildauer uzasadnia konieczność wnio- 
sku istniejącemi anormalnemi stosunkami 
szkolnemi, wskazując mianowicie na sejm 
tyrolski, który od siedmiu lat zaniedbuje 
uchwalenia ustaw wykonawczych o nadzo- 
rze szkolnym, i po prostu odmawia udziału 
ku przeprowadzeniu ustawy państwowej, 
Należy przedewszystkiem podtrzymać i po- 
przeć władzę państwa. i ten jest cel niniej- 
szego wniosku. 

Rozprawiało jeszcze kilku posłów, po- 
czem zabrał głos minister oświaty, p. Stre- 
mayer: Mam sobie za obowiązek, warować 
dla Rady państwa prawo do załatwienia 
tej sprawy. Nie można żadnemu z postano- 
wień tego projektu ustawy robić zarzutu, 
wszystkie bowiem postanowienia onego s} 
już w postaci ustaw krajowych przez cesa- 
rza sankcjonowane. Zresztą, zdaniem rządu, 
powzięcie uchwały co do tego projektu, by- 
loby w obecnej chwili nie na czasie, a na- 
wet niepotrzebne — gdyż przepisy 0 mad- 
zorze szkolnym są w Tyrolu w zupełności 
przeprowadzone i należałoby tylko życzyć, 
aby wszystkie inne przepisy ustawy tak 
samo przeprowadzone zostały. Jeżeli tak 
znakomity pedagog, jak dr. Czerkawski, tak 
dalece mógł przepomnieć o właściwem stò- 
nowisku, że przy omawianiu spraw szkol- 
nych tylko narodowe stanowisko podnosi — 
to już to samo wystarczy na dowód, że ce- 
sarskie rozporządzenie z d, 23. z, m. co do 
unia dyrektorów gimnazjalnych w 
było koniecznem. 


Literatura obca 


(Dwie broszury w kwestji żydów.) 


Z pomiędzy bardzo wielu rozmaitych pism, 
traktujących kwestje żydowską, dwie szczegól- 
niej broszury, wyszłe w tym roku z pod prasy, 
zwróciły naszą uwagę. Ważne są dziś one, 
zwłaszcza przy tak widocznych następstwach 
emancypacji żydów, emancypacji, która rozmai- 
cie tłumaczona, podług rozmaitych teoryj, przed- 
stawia złe lub dobre, pożyteczne lub szkodliwe 
skutki. 

Dwa te głosy, wyrażone w wspomnianych 
prosznrach, pochodzą z dwóch przeciwnych 80- 
bie obozów, i oba przynoszą dość spory mate- 
rjał, dozwałający wypowiedzieć o tej sprawie 
uzasadnioną opinię. Dlatego też rozbierzemy je 

kolei. > 
» Jadna z tych broszur, napisana w języka 
niemieckim, nosi tytuł: „Die Eroberung der 
welt durch die Jaden*, Wiesbaden, str, 68, 
przez Osmana Bey, druga po francusku: „Com- 
ment la Bussie progreśse, „przez John a Jatyon, 

we, atr, 29. A s 
fiii Bey z dokładną znajomością rzeczy 
wykazuje ciągłe, nieustanne i powiększające się 
działanie i wpływ żydów w Europie, którzy 
tworzę grupę zupełnie odrębną, odosobuioną w 
społeczeństwach naszych. Mówi on o spójmi, 
jaka ich łączy i tworzy z nich bardzo siln 
koroporację, ocenia ją ze stanowiska religii 
interesu materjalnego, to jest dwóch przyczyn, 
stanowiących OWĄ spójnię; wykazuje wreszcie, 
jak żydzi ciążą finansowo nawet na Francji i 
Anil, gdzie jest ich tak mało, i jak liczne jest 
dziennikarstwo, przez nich w różnych krajach 
podtrzymywane, które BA SKOJDEĄ oddziały- 
wa na idee państwa i narodu. 

Wywodzą pochodzenie żydów od Arabów, 
tak mówi Osman Bey: „Arabowie sẹ wyłszemi 
zdolnościami obdarzeni, i temi zdolnościami po- 
zostawiają w cieniu inne rasy. Zdolności te wy- 
rażają się szczególniej w sile porównawczej 
ich omysłu, Który Się nia cofa ani przed głę- 
boką tajemnicą, 21! przed odległością, nie pizdy 
muje się zaś żadnemi obcemi ideami, i nie ule 
ga obcym wpływom: „| 

„Zdolności Arabów zakomanikowały się i 
żydom, którzy jednakże oprócz jąż wspomnia* 
nych, posiadają MiM im tylko właściwe. Arab 
jest prędkim, brak mu cierpliwości j wytrwało- 
ści, żyd zaś przy gorącym temperamencie po- 
siada wielką yti wałość, o nim 
żna powiedzieć, iż nie zapomina i nie prze- 
bacza. t 

„Dalsza różnica pomiędzy temi dwoma dziać- 
mi pustyni jest, że Arabowie są idealni i ab- 
strakcyjni, żydzi zaś Mocno materjalmi, i o wiete 
więcej praktyczni, Z tej różnicy charakterów 


słusznie mo-| pi 


Przy głosowaniu upada. wniosek Heils- 
bergu, aby za podstawę rozprawy szezegóło- 
wej wziąć cały projekt pierwotny — i 
przyjęto wniosek komisji, aby wziąć za pod- 
stuwę projekt z opuszczeniem $, 3. 

W końcu wnosi dr. Roser interpelację 
względem obowiązku kolei żelaznych wyna- 
gradzania szkód. 


Lwów al. 11. listopada. 


(Wnioski Wildawsrowskie, — Korespondencja 
wiedeńska Czasy in noum centralistòw, — Z Rady 
państwa, — Zjazd ulodoczeski. Sprawa wacho- 


dnia; anio organu półurzędowego; zbrojenie 
się Ta zmiana w poreonalu dyplomatycznym ; 
sympatja między Anglią a Egipiam.) 

Pierwotny wniosek Wilduuera 
opiewa: 

„Ustawa z ho... uzupelnikjąca ustawę 
z dnia 25, maja 1868 r. zasadniczemi postano- 
wieniami o nadzorze szkolnym. 

Za zgodą obu Jzb Rady państwa, postana- 
wiam cò następuje : s . 

8. 1. Oile ustawy nie innego nie stanowią, 
obowiązują co do urządzenia władz szkolnych 
w królestwach i krajach następujące zasady: 

1) Przełożonym krajowej władzy szkolnej 
jest namiestnik (szef kraju) albo jegn zastępca. 
Członków krajowej władzy szkolnej, % wyjąt- 
kiem delegatów Wydziału krajowego i gmin 
znaczniejszych, mianuje cesarz, 

2) Przetożonym okręgowej władzy szkolnej 
(Bezirkszchulbehórde — może znaczyć i powia- 
tową władzę szkolną) jest naczelnik powiato- 
wej władzy politycznej. Okręgowych inspekto- 
rów szkolnych mianuje minister oświaty, któ- 
remu krajowe władze szkolne propmować mają 
ludzi fachowych, mianowicie w zawodzie nan- 
czycielskim doświadczonych. 

3) Przelożonym miejscowej władzy szkol- 
nej jest naczelnik gminy, w której się szkoła 
znajduje, albo wybrany przez jej członków 
przewodniczący. 

Sprawy szkolne czysto administracyjae, nie 
mogą być zwierzchności gminnej do załatwie- 
nia poruczane. Okręgowa władza szkolna ma 
prawo, do nadzorowania stanu szkół mianować 
osobnego inspektora szkolnego miejscowego, 
który jeżeli nie jest już członkiem miejscowej 
władzy szkolnej, wchodzi do niej na mocy tej 
nominacji. 

4) Odgraniczenia zakresu czynności władz 
szkolnych normują przepisy o kompetencji, za: 
warte w nstawie z 4, maja 1569. 

§. 2. Ustawa niniejsza wchodzi w życie z 
dniem obwieszczenia. 

$. 3. Wykonanie ustawy niniejszej porucza 
się ministrowi oświaty, który zanim dotyczące 
ustawy krajowe przyjdą do skutku, według po- 
wyższych postanowień nadzór szkolny regulo- 
wać i potrzebne instrukcje wydawać ma,“ 

W przerobieniu komisyjnem wniosck ten 
opiewa (z opuszczeniem naglówka niezmienio- 
nego): 


&. 1. Do krajowej Rady szkolnej mają pod 
przewodnictwem namiostnika (szeta kraju) albo 
ego zastępcy być powoływani: członkowie kra 
jowej władzy politycznej, delegaci Wydziału 
krajowego, duchowni istniejących w kraju wy- 
znań. fndzież mężowie rachowi z zawodu szkol- 
nietwa. 


Członków krajowej Rady szkolnej, z wy- 


Jątkiem delegatów Wydzialu krajowego, mianu- 
je cesarz. 


Przewodniczącym okręgowej Rady szkolnej 


jest przełożony powiatowej władzy polityczuej, 
a w gminach, własuy okrąg szkolny stanowią. 
cych burmistrz 


„ Okręgowi inspektorowie szkolni, których 
mianować ma minister oświaty na propozycję 


krajowej Rady szkolnej z pośród mężów facho- 
wych, są jako tacy członkuni dotyczącej okrę- 
gowej Rady szkolnej. 


, Przewodniczącym miejscowej Rady szkol- 
nej jest albo prezes przez członków ze swego 


grona wybrany, albo naczelnik gminy lub miej- 
scowości, W krajach, w których na mocy usta- 
wodawstwa krajowego, miejscowych inspekto- 
rów (nadzorców) szkolnych ustanawia okręgo- 
wa Raig szkolna, są oni jako tacy członkami 
Qlnośnej miejscowej Rady szkolnej. 

4. 2, Ustawodawstwo krajowe ma wydać 
szczegółowe postanowienia co do składu i u- 
stroju krajowych, okręgowych i miejscowych 
Rad szkolnych, tudzież co do wzajemnego od- 
graniczenia ich zakresu czynności. 

Tak samo nstawą krajową ma być ustano. 
wione, czy i o ile wyjątkowo mają do krajowej 
Rady szkolnej wchodzić oraz delegaci znacz- 
nych gmin krajn. 

3. 3. Mianowanie nauczycieli przy gimna- 
zjach państwowych, tudzież postępowanie służ- 
bowe co do nich, przysłuża ministrowi oświaty. 
Mianowanie dyrektorów przy tych zakładach 
szkolnych zastrzega się cesarzowi, (Tak wia- 
domo, paragraf ten dotyczy jedynie Galicji, 
giłzie prawa te nadał był cesarz naszej krajo- 
wej Radzie szkolnej, a obecnie rozparządze: 
niem z 23. zm. odjął; p. r.) 

4. 4. Ustawa niniejsza nie dotyczy ustaw 
krajowych, które przyszły do skntku na pud- 
stawie ustawy z d. 25. maja 1865 (Dz. nr. p. 
L. 48). 

$. 5. Ustawa niniejsza wchodzi w życie z 
dniem obwieszczenia. 

X. 6. Wykonanie tej ustawy polecam moje- 
ma ministrowi oświaty, który dopóki odnośne 
ustawy krajowe nie przyjdą de skutku, ma wy- 
dawać potrzebna rozporządzenia co do nadzoru 
szkolnego." 

7, wyjątkiem $. 3., który dotyczy jedynie 


Galicji, cały zresztą wniosek dotyczy jedynie 


Tyrolu, gdzie ustawa szkolna zi. 1868 jeszcze 
nie jest formalnie przeprowadzona, z powodu 
oporu większości sejmowej i ludu. 


Korespondencję wiedeńską Czasu, której 
glówną treścią było, że dr. Ziemiałkowski nie 
ustępuje z gabinetu, i dobrze robi iż nie ustę- 
puje, it. d. podnoszą pisma centralistyczne. 
wywodzące na jej podstawie, że kraj i delega- 
cja, nasierdziwszy. się zrazu, teraz z flegmą, a 
nieledwie radości. jmują nowe okrojenie 


wypływa, że gdy Arab staje w uniesieniu pla- 
tonicznem przed pięknem, żyd w pięknem widzi 
tylko pożyteczne. Żyd może długo stać nad 
kwiatkiem, lub podziwiać jaki inny piękny przed- 
miot, ale w tem podziwienin natychmiast nasu- 
wa się pytanie jego umysłowi: „Jaką korzyść 
może mi to piękne przynieść?" 

Osman Bey przytacza następnie zasady in- 
teresu, 
żyłów. 

„Od narodu, obdarzonego podobnemi zdol- 
nościami — mówi on — należałoby spodziewać 
się rzeczy podziwienia godnych. Wszakże jest 
inaczej w rzeczy samej, największy bowiem wyna- 
lazek jego umysłu jest odkrycie zasady interesu, 
tudzież owa siła konserwatywna, utrzymująca 
pomiędzy nimi polityczny i socjalny węzeł, któ- 
rym posługują się w celu ujarzmiania innych. 
Odkrycie to było loicznym rezultatem rozwija- 
nia się zdolności, właściwych temu narodowi. 
Zajęci handlem z sąsiedniemi plemionami, żydzi 
poznali te ekonomiczne prawdy, że nie ci sẹ 

ogaci, którzy wiele zyskują, lecz ci, co oszczę: 
dzają, i że oszczędni panują nad marnotrawny- 
mi. Zrobili oni następnie takie spostrzeżenie, 
że ludzie w ogóle małą przywiązują wartość do 
własności, i myślą zawsze, że zarobią to, czego 
nie posi duja, z tego też powodu trasg najczę: 


osia 
ściej to, co mają już w ręku. 

„Z tych to spostrzeżeń wyprowadzieli sobie 
zasadę, która od tej pov stała się podstawą 
ich handlowego, Socjalnego i politycznego sy: 
stemu.* A 

Antor broszary rzechodzi „następnie fazy 
historyczne, jakie Aydzi przebyli. Wspomina o 
perjodzie Abrahama, Izaaka, egipskiej niewoli, 
Mojżeszu, o rzymskiej niewoli, a potem mówi 
o przesądzie chrześcjan, od dawna wkorzenio- 
nym, a tyczącym się emigracji żydów, 

„Historja naucza wielkiego błędu, mówi 
Osman Bey, jakoby żydzi zostali z Judei w y. 
pędzeni. Moglibyśmy wiele faktów przedsta- 
wić dla udowodnienia tego, że ich wędrówka 
była dobrowolną.” Spostrzeżenie to autora ma: 
ło jest znanem, i dlatego zatrzymamy „Się nad 
jego dowodami. Jest to pewnem, mówi autor, 
że na 400 lat przed zburzeniem Jerozolimy, 
jeszcze za Machabenszów, naród ten rozpierz 
chać się już począł po różnych krajach. Po 
drugie, pewnem jest także, że nie sila wojsko- 
wa rzymska w brutalny sposób wyrzuciła ich 
z rodzinnej ziemi. Tytus bowiem przy wjeździe 
do Rzymu, za swoim zwycięzkim wozem zale- 
dwo kilka tylko tysięcy mewolników żydow- 
skich prowadził, to jest taką liczbę, jaka mu 
potrzebną byłą do wjazdu tryumfalnego, Wy- 
prowadził z podbitego kraju. Wielka jest ró- 
żnica pniędzy tysiącami, a całą ludnością Ju- 
dei. tym fakcie jest wystarczający dowód 
dla obalenia fałszywego a powszechnie panują- 
cego przekonania, jakoby żydzi rozpierzchli się 
po świecie pod naciskiem siły brutalnej rzym- 


które tak ściśle wiążą pomiędzy sobą |ki 


skiej. Weźmy wreszcie na uwagą. że Rzymia- 
nie nigdy nie wypędzali z rodzinnych siedzib 
ujarzmionych przez siebie narodów, tak i samo 
postąpili z żydami, których lękać się wcale nie 
potrzebowali, to jest zostawili ich w Judei.* 
„M potwierdzenie stów Osmana Beya po: 
wiemy to, że Rzymianie na wiele wieków przed 
objawieniem Chrystusa, przemieszkiwali w wiel- 
j ilości w Syrji i w prowincjach Azji Mniej- 
szej. Tak zaś mało było prześladowania ze 
strony Rzymian, że w czaszch apostołów, po- 
stęp ewangelii nie był zrazn wcale tamowanym 
przez władze rzymskie, które owszem swobo- 
dnię dozwalały nawracania ma nową wiarę i 
spełniania jej obrządków. Żydzi to sami, któ- 
rzy już utracili ducha, jakim ich natchnęły pi- 
sma Mojżesza, uciskali wyznawców Chrystusa. 
Św. Szczepan pierwszą ich byt ofiarą. Suro- 
wość praw żydowskich, sanhedrinu, zmusiła 
chrześcian do opuszczenia Jerozolimy | do szu- 
kania przytułku zdala od Palestyny; w Sycji, 
Fenicji i ba wyspie Cypru! Sam Paweł święty, 
z początkn zacięty nieprzyjaciel chrześcian, po 
nawróceniu swojem, ściągnął ma siebie gniew 
żydów, którzy go prześladowali wszędzie. Za 
ich to namową, Herod Agrippa, wnuk Heroda 
Wielkiego, kazał ściąć Jakóba, syna Zebedia- 
sza (św. Jakób młodszy) i uwięzić Piotra, gło- 
wę kościoła, Wszędzie gdzie przebywał Paweł, 
spotykał tych samych nieprzyjaciół w żydaeh ; 
w Perzii, w Pamfilii, w Ikonium, we Frygii na- 
wet, tak że ciągle chronić się mnsiał przed ich 
prześladowaniami. Spotykamy więc żydów już 
za czasów apostolskich, a więc przed zburze- 
niem Jerozolimy, rozrzuconych po różnych kra: 
jach. Dobrowolnie oni do tych krajów przybyli 
j nie byli wcale nciskani przez władze rzym- 
skie, skoro przez swoje z niemi rozległe sto. 
sunki, mogli wywołać powszeclite prześladowa 
nie chrześcian, 

W Lystrji św. Paweł był kamienowanym i 
zostawionym na placu jako zabity, a to za 
wpływem żydów, którzy podburzyłi przeciw 
niemu pospólstwo, w Filippopoli w Macedonii 
także za namową żydów, przez władze rózgami 
był bitym i wtrąconym do więzienia. Dopiero 
duumwir dowiedziawszy się, że był obywatelem 
rzymskim, wypuścić go polecił czemprędzej. 

Na potwierdzenie także spostrzeżenia Os 
mana Beya, że żydzi nie byli zmuszeni przez 
Rzymian do tłumnej emigracji, powiedzmy je- 
szcze, że w Tessalonice, w Koryntji i wszędzie 
zresztą, przedstawiali chrześcian jako zaciętych 
nieprzyjació] państwa Rzymskiego, którzy na 
celu mieli obalenie władzy Cezara (Hi omnes 
contra decreta Caesaris. faciunt regem- alinm 
dicentes esse Jesum. Dzieje apostolskie XYII. 
6, 8.), wszędzie już byli w znacznej liczbie 1 
zamieszkali te miasta z własnej woli, | 

W Jerozolimie przy końcu już pięknego 
swojego apostołowania (w 60 lat po Chryst.) 
św. Paweł aresztowany był przez trybuna Ly: 


praw krajowych. W cela takiego użycia byla 
chyba wspemniona wiedeńska korespondencja. 
jak i wiele innyel podobnych, napisaną, do 
zasu wysłaną i tam wydrukowaną, 

Na posiedzeniu komisji budżetowej 
Teby posłów z d. 8. b. m. podniesiono sprawę 
zniesienia stempla dziennikarskiego. 
Na zapytanie Giskry, czy tyiko względy fiuan- 
sowe SĄ przyczyną, że rząd nie wnosi ustawy 
o zuiesieniu tego stempla — odparł minister 
skarbn, że musi powtórzyć co w r. z. powie- 
dział na dotyczącą rezolucję, i że obecne stos 
sunki nie dopuszczają wniesienia takiej ustawy. 
Uchwalono, w sprawozdaniu przytoczyć to 
oświadczenie ministra z tym dodatkiem, że ko- 
misja budżetowa wobec niniejszych stosunków, 
nie widzi powodu do stawienia osobnego wnio- 
sku rezolucyjnego. — Następnie oświadczy! mi- 


C 


rząd wniesie projekt o uregulowaniu pensyj 
wdów i sierót. Przy rozprawie nad etatem 
trybunału administracyjnego, o 
świadczył p. Lasser, że personal onego składać 
się będzie z L prezesa, 2 wiceprezesów, 12 
radców, 6 sekretarzy i edpowiedniej liczby u- 
rzędzików kancelaryjnych. —Przy etacie służby 
portowej zapytał p. Dumba mipistra handlu, 
czy to prawda, że pierwszy okręt, mający wply- 
nąć do nowego portu w Tryeście, nie 
mógł wpłynąć, bo cały plan portu jest zupeł- 
nie chybiony. Minister odparł, że nie otrzymał 
© tym wypadku „āmtliche Anzeige.“ 

Interpelacje klnbów centralistycznych w 
sprawie cłowej podaje Czas równocześnie z 
dziennikami centralistycznemi; opiewa ona: 

„Zważywszy, że austrjacka polityka tan- 
dlowa ostatniego lat dziesiątka, szczególniej 
traktat handlowy z Anglią i dodatkowa z nią 
konwencja, sprowadziła wielorakie pokrzywdze- 
nie produkcji austrjackiej ; zważywszy, że wszy- 
stkie ważniejsze traktaty clowe i handlowe po- 
między Austrją a innemi mocarstwami ustają i 
mogą być wypowiedziane w latach 1876 i 1876; 
zważywszy, że panującz obecnie niejasność co 
do handlowo-politycznych zamyslów rządu od- 
działywa paraliżująco na produkcję austrjacką 
i handel austrjacki — podpisani wnoszą do rzą. 
du interpelację następującą: 

a) Czy zamyśla rząd wypowiedzieć zawar: 
te z mocarstwami innemi traktaty cłowe i han- 
dlowe, które w roku bieżącym i przyszłym u- 
stają i mogą być wypowiedziane, mianowicie : 
traktat handlowy z Wielką Brytanią z dnia 16. 
grudnia r. 1865, konwencję dodatkową z Wiele 
ką Brytanią 7 daia 30. grudnia 1859, traktat 
handlowy z Francją z ù. M. grudnia 1866, 
traktat handlowy z Belgią z d. 23. lutego 1867, 
traktat handlowy z Holandją z d. 26, marca 
1867 r, traktat handlowy z Niemcami z d. 9 
mèrca 1854 r.? Czy rząd poczynił już jakie. 
kolwiek kroki w tym celu, zwłaszcza co do an- 
gielskiego traktatu handlowego i angielskiej 
konwencji dodatkowej ? 

b) W jaki sposób mają być według mnie. 
mania rządu cesarskiego ustanowione przyszłe 
stopy cłowe? Czy rząd cesarski myśli przed- 
stawić Radzie państwa, 8 to w tej jeszcze se- 
sji, minimalną taryfę clową do konstytucyjnego 
traktowania ? 


zjasza, który lękał się nieporządku w mieście 
z powodu gwałtów i krzyków żydowskich. Więc 
ich tam wielu było, kiedy urzędnik rzymski 
rachować się musiał z krzykami żydowskiemi i 
dla nich odesłać musiał apostoła jako Rzymia- 
nina do Rzymu, gdzie władze tamaczne nie wi- 
działy powodu do wytoczenia św. Pawłowi 
procesu o zaburzenie spokojności publicznej, 

Dowód to oczywisty, że żydzi działali zu- 
pełnie swobodnie w Judei, pod tym niby uci- 
skiem władz rzymskich, a co więcej dowód uto 
niezbity, że przed zburzeniem Jerozolimy znaj- 
dowali się w najdalszych krajach porozrzucani, 
i żetam żyli i działali nie jako niewolnicy, ale 
jako ludzie wolni i znaczenie mający. Mylnem 
\ więc jest i fałszywem mniemanie jakoby żydzi 
dopiero po zburzenin Jerozolimy, rozprószeni 
zostali po świecie i z własnej ziemi wyrzu: 
ceni. 

Autor zwraca następnie uwagę, że solidar- 
ność interesu wytworzyła pomiędzy nimi rodzaj 
stowarzyszenia woluo-mułarskiego, w porówna: 
miu z którem nasze wolno malarstwo jest sła- 
bą kopią. Takiem tajemniczem a wplywowem 
stowarzyszeniem są kahały i gminy żydowskie, 
które wszędzie umiały się uwolnić od kontroli 
władz państwowych. 

Osman Bey mówiąc o narodowości izrael- 
skiej, jest tego mniemania, ża żydzi zostaną 
zawsze żydami, że oprą się postępowi siłą swo: 
Jego fanatyzmu i konserwatyzmu. To jest głó- 
wna przeszkoda, 0 którą rozbijają się wszyst- 
kie reformy wypływające z teorji emancypacji 
żydów w dnchn Aana akin, „Albo się jest ży- 
dem, mówi autor, albo Niemcem, Francuzem, 
Moskalem itd“ Żydzi. są tego zdania, że mogą 
dwa charaktary w sobie połączyć, co jest nie- 
podobnem. Nieprawdę też mówią, gdy się popi- 
sują z prawdziwym, przykładnym patrjotyzmem 
francuzkim, niemieckim lub innym, twierdząc i 
ogłaszając z dumą w tej samej chwili, że są 
żydami.* Jest to nieszczere i nieprawdziwe, ten 
tylko bowiem przystaje zupełnie do innej na- 
rodowości, który przestaje być żydem, albo też 
ten, który Żydowszczyznę traktuje tylko jako 
religię, a nie jako narodowość i odrębna społe- 
czno-polityczne ciało, 

Z tego to stanowiska nałeży oceniać sto- 
sunki żydów do społeczeństw europejskich, 

Powszechnie jest wiadomem, jak żydzi 
finansowo przewodzą mad nami. Z obliczenia 
uczynionego kilka lat temu we Francji, wyka- 
zuje się, że gdyby uczyniono podział znanych 
kapitałów żydowskich pomiędzy żydami, každe- 
mu dostałoby się 20,000 franków rocznej renty, 
taki zaś sam podział zaanych kapitałów chrze- 
ścijafskich, każdema chrześcianinowi przyniósł- 
by zaledwo 400 franków takiejże renty. 

Aż nadto ważną jest kwestja żydów, abyś- 
my lekko traktować ją mieli, szczególniej też 
u nas, gdzie ich liczba bez porównania jest 
większą, niż gdzieindziej, gdzie zatem działanie 


nister skarbu. że na zażądanie Izby posłów, |s 


©) Jakich środków zaradczych mysli rząd 
chwycić się w awej akcji bandlowo-politycznej 
ku usunięciu nadużyć i wybiegów, jakie się po» 
jawiły w obecnej praktyce postrzygania (apres 
tury) i w pokrewnych urządzeniach ełowych?" 

Dragi zjazd młodoczeski odbył się 
w Pradze d. 7. bm, W mowach zelżono Riege- 
re a w rezolucji na staroczechów zwalono de: 
moralizację narodu, upadek miłości ojczyzny a 
nawet języka, i brak powodzenia polityki cze 
skiej zwalono na karb staroczechów, jako ma- 
jących większość w narodzie. Rezolucja plecie 
oraz brednie o ukramontanach i feudałach ka 
wielkiej uciesze żydków „eeatrglistycznych : po. 
leoa solidarność obu stponnictw na polu niepo- 
politycznem ; i w imię Strzeżenia praw krajo- 
wych ogłasza za konieczna obsyłanie sejma, i 
wybieranie doń takich tylko posłów, którzy 
mandat wykonają, — Młodoczesi mogli je: 
Szcze więcej fałszów i bredni wpakować do 
swej rezolucji — a świat by się temu nie dzi» 
wit. Wybrano dalej komitet mężów zaufania 
młodoczóskiego — jest ich 36; i w kolcu u- 
chwalono: rezolucję sympatyczną dla powstań - 
ców bośniackich i hercegowinskich i wyawole- 
nia Słowian południowych z pod jarzma turec 
kiego. Względem założenia wszachnicy czeskiej 
nie powzięto rezolucji, tylko dawano brawa 
Edw. Gregrowi, gdy o potrzebie jej wspomuńsł. 


Już nareszcie t półurzędowa Polit. Correep. 
przyznaje pewną wagę inicjatywie mo» 
skiewskiej w sprawie wschodniej; 
pisze albowiem tak: „Widoczną jest rzeczą, ił 
carowi Aleksandrowi i jego doradzcom, wydała 
się obecna chwila stosowną do dyplomatyczne- 
go interweniowania na rzecz chrześcian półwy* 
spu Bałkańskiego, a to w celu zapewnienia 
tymże całkowitego wykonania reform przyrze- 
czonych. Główne wszakże staranie jenerała 
Ignatiewa polega na tem, aby całą tę sprawę 
można było przeprowadzić z teraźniejszym w. 
wszyrem Malmudem baszą, osobistym przyja- 
cielem i protegowanym. Tylko przeprowadzenie 
tych reform, i to szybkie-— są słowa Ignatie 
wa — ma być głównem zadaniem dyplomacji. 
Przeciwnie, kwestja w jaki sposób ma być o- 
siągnięta pewność trwałości tych reform, adaje 
się być dla niego rzeczą podrzędną.* Polit, 
Corr. tak pisze, jakby zupełnie wierzyła tym 
kombinacjom, a to rzecz ciekuwa i znamionuje 
pewien zwrot w półurzędowych sferaci wię- 
deńskich : zaprzeczały one aż dotąd wszelkiej 
zmiany polityki moskiewskiej, a oto teraz wpa- 
dają w drugą ostateczność i same wysforowają 
naprzód jedną osobiatość, w którą wierzą, że 


jest jedynym motorem sprawy wschodniej; za- 
krawa to na bardzo szczerą abnegację. 

Jenerała Kanffmanna, główno-dowo- 
dzącego wojskami moskiewskiemi powołano 
do Petersbnarga. Wiadomość ta nadeszła 
z Barlina, a w Wiedniu sprawiła pewne zanie- 
pokojenie, bo zważają takową za będącą w 
związku z ruchem wojsk moskiewskich na po- 
graniczu galicyjskiem. 

Z sandżakatu zwornickiego wysłano przed 
tygodniem do Mostara wielki „dów 


prowiantów. Basza zwornicki otrzymał 


ich szkodliwe jest większe i dotykalniejsze. 
Ważność zaś tej kwestji zmuszając nas do do- 
kładnego jej poznania, czyni obowiązkiem roz- 
biór wszystkiego, co o niej gdzieindziej piszą 
i do wyciągnięcia z tych pism rzeczy, mogących 
służyć ku ogólnemu pożytkowi. Pierwsza bro- 
szura traktowała bezstronnie sprawę żydow- 
ską; druga, którą teraz rozbierzemy, jest apo: 
logią żydów. Znaleźliśmy przecież i w niej 
wiele szczegółów ważnych dla nas. e 


Z draśniętem neznciem broni p. Jatygk 
swych współwyznawców zosłających w paf- 
stwie moskiewskiem. Autor występuje z otwal- 
tością, za którą mu jesteśmy obowiązani. 
krótkim sarkastycznym wywodzie swoim, "łde. 
rza na niektóre błędy ojcowskiego, jak sam 
powiada, rządn moskiewskiego. Ze stanowiska 
zaś dobrego patrjoty wychodząc, radzi, aby 
rząd nie dopuszczał się prześladowań, które 
do najgorszych skutków doprowadzić mogą. 


Autor zaczyna od krytykowania ukazu wy- 
szłego 14 (26) Czerwca "874, zabrabiającego 
żydom sprzedawać wódkę w państwie moskiew- 
skiem. „Nienapotykamy nigdzie podobnych przy- 
kladów w rocznikach dzisiejszej Europy“, mówi 
on, wspominając ten ukaz. Pomijawy to zdanie 
wypowiedziane bardzo stanowczo, autor bowiem 
wie zapewne, że rząd moskiewski nie bierze z 
Roropy oki dla swoich ukazów despo- 
Cyce szystkie nkazy wypływają tam z 
absolutnego autokratyzmu, i jako takie, noszą 
jego charakter i jego piętno, wywołane zaś są 
względnie do państwa moskiewskiego,  polity- 
czną lub społeczną tego państwa potrzebą. 
Autor mam Przyznaje, że wódka stanowi głó- 
wny przedmiot handlu żydowskiego w państwie 
moskiewskiem. „Nowy ten nkaz— mówi— odej- 
mając sposób do Życia tysiącom rodzin, nda- 
rza na byt materjalny tych rodzin, j zmusi 
ich, gdy nie mogą wyżyć po wsiach, do udania 
się do miast, gdzie powiększą liczbę już i tak 
wielką proletarjatu, zdolnego stać się plagą 
dla całego kraju.“ I to się dzieje w dziewięt- 
nastem stuleciu, pod oswobodzicielem dwudzie- 
stu milionów niewolników, pod Aleksandrem 
IL, woła patetycznie antor broszary, niemający 
ani słowa potępienia dle nkszów, niedozwalaj 
cych Polakom nabywania własności ziemskiej. 


Gdyby p. Jatyou zechciał głębiej rzecz 
przez siebia porbszoną rozpatrzyć, widziałby 
taki sam absolntyzm w ukazie cara, uwalwła- 
jącym niewolników, jak w ukazie zabraniają 
cym żydom wódkę sprzedawać, Ukoz wwłdnia- 
jący chłopów, jakkolwiek słaszay w pobudkach, 
i jakkolwiek sprawiedliwy w skutkach, był=w 
ten sposób wydany i przeprowadzony, Ż8:%tn1 
się także zamaciam komanistyczno-amtokrAty 
cznym na własność obywatelską. Potwiandził 
on tylko ta, eo już dawno wiedzieliśmy, * że w 


Moskwie z woli uajwytszego władcy adbiera 
się jednym własność bez ich zapytania, na %0- 


rozkaz zupełnego uzbrojenia twierdzy 
Wielkiego Zwornika. W celu wźmotnieuia za- 
log po różnych małych warowniach, tenże ba- 
sza pelecił uzbroić wszystkich muzułmańskich 
cyganów. Można mniemać, że wzgląd na zew- 
nętrzne niebezpieczeństwa wywołuje te i im 
podobne rozporządzenia, ludność jednak Bosnii 
i Hercegowiny sądzi, że oue są przeciw niej 
skierowane. Obiega nawet tam pogłoska, że 
Turcy gorliwie uzbrajają całą ludność mahoma- 
tańską, a to w tym celu, aby przeprowadzić 
powszechną v chrześcian. 4 

Nowa zmiana dokonaną w tureckim 
personalu dypłowatycznym mniej teraz zwraca 
na się nwagę, niż gdyby się była stała przed 
miesiącem. Dotychczasowy poseł turecki w Wie- 
dniu Raszyd basza został powołany do objęcia 
teki ministerstwa spraw zagranicznych. W 
Wiedniu niektórzy łudzą się nadzieją, iż ta 
zmiana zapowiada uwzględnienie wpływów au- 
atrjackich w Stambule; wobec jednak faktu, że 
w Turcji nie minister spraw zagranicznych, 
lecz wielki wezyr kieruje sprawami polityki 
zewnętrznej, nadzieja ta jest bezpodstawną . 
ktokolwiekbądź zostanie ministrem, będzie tyl- 
ko fignrą malowaną, a dziś może być tylko 
parawanem. Miejsce Raszyda baszy zajmie 
Aarifi bej, który już pełnił funkcja poselskie 
w r. 1872—1873. 

łndep. belge mówi o roli Anglii na Wacho- 
dzio: Z jednego artykułu Timesa chcieli ko- 
mentatorowia wysnnć, że gabinet londyński 
niespokojny i niezadowolony z planów Moskwy 
na Wschodzie, chciełby odnowić dawne przy- 
mierze z Anstrją i poświęcić jej Turcję, byle 
się odbić na Egipcie. Kair stalby się dla Au- 
głii tem, czem Konstautynapol był dla niej 
dłngie czasy : osią jej polityki w Azji. Podróż 
księcia Walii, honory, klóre od!awał starsze- 
mu synowi wice króla, mowy powiedziane przy 
tej sposobności, w których wice-król egipski 
z większą zręcznością i grzecznością, niż % 
uszanowaniem historji był traktowany, repre- 
zentowały Auglię jako najwierniejszą sprzy- 
mierzankę Egiptu i jego dynastji Wszystko 
to daje tym uwagom pewien rodzaj prawdopo- 
dobieństwa. 

O ścieśniającym się coraz bardziej węźle 
sympatycznym między Anglią a Egiptem świad- 
czy i następujący telegram Timesa z Ale- 
ksandrji ; r 

Chediw upraszał rząd angielski urzędo- 
wnie, aby ma przysłał dwóch urzędników 
skarbowych dla objęcia zarządu finansów, i 
zapewnił, że im udzieli wszelkich wyjaśnień 
i nada im wladze wymaganą do pełnienia ich 
obowiązków. 


Kursa wojenne. 


Artykuł  petersburgskiego  „Wiestnika 
urzędowego”, i wiadomość © wizycie Igia- 
tiewa u snłtana i ostrych wyrzutach, które 
tenże czynił rządowi tureckiemu, wywołały 
a jednej strony przestrach na giełdacie cu: 
ropejskich, a głównie na wiedeńskiej tak 
iż od piątku wszystkie kursu zaczęły spn- 
dać, jakby już wojna się rozpoczynała. Z 
drugiej strony dziennikarstwo urzędowe i 
półarzędowe usiłowało wszelkiemi sposobami 
zatrzeć to wrażenie, tłómacząc, iż artykuł 
„Wiestnika* jest zupełnie napisany w myśl 
przymierza trzech cesarzy i istniejącej mię: 
dzy nimi umowy, i zupełnie zgodny z za- 
patrywaniami Austrji, A ostremu wystąpie- 
niu Ignatiewa na wizycie u sułtana starano 
się odjąć cechę wyzywającą. Wszystko to 
jednak nie pomaga. Kursa się nie podnoszą, 
i mało kto wierzy, ażeby istotnie między 


istniała doląd 
którą się cheł- 


gabinetami trzech  cesarzów 
owa serdeczna zgodność, 
piono. 

Delegacja węgierska wystąpiła była w 
obronie całości Turcji i oświadczyła się za 
nieinteiwencją w sprawie Słowian tureckich, 
Oba te objawy były w najwyższym stopniu 
tendencji antisłowiańskiej. Podyktowała je 
nienawiść i trwoga przed Słowianami, W 
tym samym prawie duchu były i ośw 
czenia delegacji przedlitawskiej, osobliwie 
w komisjach, A z temi objawami zgadzał 
się hr. Andrassy i zaręczał, że w tym kie- 
runku i on politykę prowadzi. 

Aż tu najserdeczniejszy obecnie sprzy- 
mierzeniec Austro- Węgier, Moskwa, występu- 
je teraz z oświadczeniem, że nie myśli wea 
le opuszczać słowiańskich swych braci, przez 
Turków uciśnionych, i domagać się będzie 
rękojmi, iż Turcja sprawiedliwe nad nimi 
zaprowadzi rządy. Jakich rękojmi? Moskiew- 
skie dzienniki komentują te rękojmie bar- 
dzo otwarcie, pisząc, iż Bośnia i Hercego- 
wina nie mogą być inaczej uspokojone, jak 
umożliwieniem zaprowadzenia sprawiedliwych 
rządów, przy pomocy interwencji wojsk ob- 
cych. 

Więc br. Audrassy, który jako Madiar 
i jako minister spraw zagranicznych wypie- 
rał się wszelkich przyjaznych Słowianom 
tendencyj, będzie musiał wspólnie z Moskwą 
interweniować i pomagać jej dn odzyskania 
słowiańskich sympatyj, będzie musiał sam 
słowianofilem zostać! Już teraz półurzędowe 
pisma wiedeńskie dowodzić zaczynają, że au- 
strowęgierski rząd więcej uczynił dla Sło- 
wian tureckich, niż Moskwa, bo już prze- 
szło 1 milion złr. wydał na utrzymanie em 
grautów słowiańskich, i jeszcze więcej jak 
drugie tyle przez zimę wyda, cóż znaczą 
wobec tego faktu owo kilkadziesiąt tysięcy 
rubli, wysłane przez Moskwę do Czaruogórył 
Nic innego mie pozostanie hr. Andrassemu, 
jak rywalizować z Moskwą o symputję sło- 
wiańską ! 

Jak długo Omladina była u steru, Mo: 
skwa występowała przeciwko powstańcom 
słowiańskim, a zarazem i przeciwko omla- 
dinistom, bo ci jedni od pewnego czasu sy 
stematycznie podkopywali wpływ moskiewski 
w południowej Słowia nie. A ź 
dina i przeciwko Austrji knula spiski, więć 
hr. Andrassy z ks. (rorczakowem i Ignatie- 
wem znalazł się w najzupełniejszej zgodzie. 
Wtedy to już umówiono się o wspólną in- 
terwencje, i ściągnięto wojska moskiewskie 
nad granicę austrjacką, ażeby mogły wras 
z austrjackiemi przez Austro-Węgry pospie- 
szyć i wykonać interwencję w Belgradzie, 
gdyby tam ministerjum omladinistów dopro- 
wadziło do wojny z Turcją, To co prowa- 
dziło do umożliwienia Moskwie wystąpienia 
z panslawistyczną polityką na półwyspie 
Bałkańskim, to hr. Andrassy wziął za po- 
rzucenie przez Moskwę  panslawistycznych 
tendencji, za autisłowiańska politykę, i na 
tej podstawie utwierdzuł delegacje w prze- 
konaniu, że niema mowy 0 jakimś Słowia- 
nom przyjaznym kierunku w wiedeńskiem 
ministerstwi 


Omi. || 


Teraz, gdy hr. Andrassy 
skwie do obalena ministerstwa omladini» 
stów 1 do wyrwania im z rąk kierownictwa 
powstaniem, występuje Moskwa z swemi 
panslawistycznemi dążnościami, odwołuje 
się do syimpatji, słowiańskich, i d do 
wspólnej z Austrją iuterweucji, lecz już nie 
w ducha antisłowiańskim jak pierwej, lecz 
przeciwnie, w duchu panskiwistycznym, 

I to głównie biepokoi giełdy europej- 
skie, a szczególnej wiedeńskie. Niektóre pi- 
sma wiedeńskie juź wprost twierdzą, że hr. 


ać się. Skutki 
w Bzlezwik 


mu trudno będzie teraz wyc 
interwencji prasko-austrj 


ej 
Holsztynie w kierunku dążności biemieckich, 


ieunikom przed oczyma, i o- 
bawiają się teraz takichże samych skutków 
z interwencji w kierunku słowiańskim, i 
przewidują, ż6 w tej rywalizacji z Moskwą 
o sympatje i interesa słowiańskie, wyjdzie 
Austrja tak samo jak w owej rywalizacji z 
Prusami o sympatje i iuteresu niemieckie. 

I istotnie jak mogą rządy, które od wie- 
lu lat u siebie wszystko co możliwe czynią 
w kieranku antisłowintskim, wdawać się w 
jakąkalwiek wspólną akcję w iuteresie sło- 
skim i do współzapaśnictwa w tym 
odzie stawać z państwem dragisin, sło- 
w? Iuteresem Austro-Węgier było, 
wspierać autimoskiewskich tendcucyj Onla- 
ding serbską, ale madiarsko-niemieckie ten- 
dencje wobec Słowian zaślepiły austejackich 
mężów stanu, « skutki smutne tego zaśle- 
pienia już teraz wychodzą na jaw. 

lecz może hr, Andrassy nie obawia się 
tych skutków, i doprowadzi do wspólnej z 
Moskwą interwencji w Bosni i Hercegowi- 
nie? Może ne obawia się dalszych następstw 
tej interwencji, mając po swojej stronie trze: 
ciego sprzymierzeńca, gabinet berliński ? Nam 
się jedunk zdaje, że na tego trzeciego sprzy: 
mierzeńca wcale lic nie moj Postąpi 
on w danym razie tak, jak mu jego interes 
będzie nakazy Kto mu większa będzie 
nastręczał korzyści, tego stronę weżmie. 
nie nlega wątpliwości, że w tym wzgłęd 
Moskwa jest 
Gabinet berliński 
mierza trzech | cosnrzów 
wschodniej, usunął się w glab, 
Austrji i Moskwie wolną rek 
r eóry to wszystko, co te dwa me 
współnie postanowi Qzyż to gabinet ber 
liński nio wiedział, iż Austrja i Moskwa w 
sprawie półwyspu Bałkańskiego mują naj: 
sprzeczniejszo iuteresa, i że tu sprzeczność 
interesów doprowadzić musi do sporówz 1 
widocznem jest, iż w Berlinie  wyczekują 
tylko tej chwili. W razie sporów między 
Anstrjy a Moskwą, cesurstwo  Niemiockie 
stałoby się wszechwładnom na kontynencie 
europejskim, 


stanęły tym d 


w korzystniejszem położeniu. 


do 


przystąpiwszy 
w 


Przegłąd polityczny. 
Moskwa, Dziennik Puznuński odpowiada 
i na obłudue tłumaczenie 

i i i enie 
ai aaae 


dragich sznego Wynagro- 

Przyczyny ukazu odsuwającego żydów vd 
sprzedaży wódki, antor szuka w krzykach prasy 
perjodycznej moskiewskiej, która od niejakiego 
czasu wiełe, a my powiedzmy i słusznie roz- 

[rawia o zbytniem rozpowszechnienia wódki. 
Żydzi wyciskają ostatni grosz z wieśniaków, 
powiada ta prasa, konstatując fakta, niedające 
się zaprzeczyć, i rozpajsją lud przez łatwe 
kredytowanie na straszną lichwę, doprowadza- 
f- 0 do ruiny, a to wszystko sprawia wódka. 
, Jatyon przyznać nie chce, że głos prasy, 
mawot prasy moskiewskiej, jest głosem opinii 
ublicznej i nazywa te zarzuty „bezloicznem 
jistwem, wykutem przez zazdrość í złą 
wolę, które natehnęły głębokiego ministra Reu- 
tørna i Radę stanu do zaproponowania tego 
ukazn.* 

Powiedziawszy fo, wykrzykuje autor z 
uniesieniem: „Lepiej było orzeknąć zaraz, że 
Izraelici składają niepoprawną rasę złoczyńców, 
a przecież rząd nie myśli, iż są złoczyńcami, 
skoro nie nie mówi o odebrauit żydom całego 
handlu.* P. Tatyou nważa przyczynę pijań- 
stwa lnd- niszczącego w zlych namiętnościach 
tego ludu i w nieuczciwej policji, a nie chce 
przyznać, iż żydzi przyczynili się swoim nie- 
sumieunym handlem do rozpowszechnienia pi- 
jaństwa, 

Zgadzamy się z nim, że winne są ta i zło 
namiętności i zła policja, ale czyż to oczyszcza 
z zarzutu stronę prowokującą do picia ? 

Potem autor przechodzi do argumentu, że 
wódka jest rzeczą niezbędną w moskiewzkiem 
państwie. „Natura — mówi oa — odmówiła 
Ojczyźnie naszej soku winnapo.* I wyckodząc 
z tej zasady, ten żyd, udający Moakala, a nie- 
uznający praw polskich jeaź zdanie, że kto 
inny na miejscu żydów rozpsjać będzie musiał 
lud moskiewski (?!). 

Tu przychodzimy do istoty rzeczy, do 
najważniejszej części tej broszury, w której 
się aż nadto dobitnie wykazały owe zdolności 
i wady żydów —- opisane w poprzedniej bro- 
BZUTZE. 

Antor, dla abrony sprawy swojej, z niawy: 
powiedzianą naiwnością i podłością. uderza w 
stronę dla Moskali dotkliwą, to jest, grozi im 
Polakami, najgorzej przedstawiając swoich 
współwyznawców wobec sprawy polskiej, jako 
oddanych ceratowi, przed którym ucieka się 
do dennacjacji na nas, tak ogólnie praktyko- 
wanej dzisiaj przez piszących żydów. 

Tak, pan Jatycu nie jest w denuncjacji o- 
derwanym głosem, jego współwyznawcy dla o- 
brony sprawy żydowskiego wyżyskiwania po- 
stąpują tak samo w wiedeńskich i berlińskich 
pismach, sądząc, że Polacy nie będą już nigdy 
w tej sile i przewadze, która w nieprzyjemny 
sposób przypomnieć im może podłe rzemiosło 
des dennncjanta i oszczercy. Ró posia- 
<hajmy, co mówi. Zapytując się, czy chłop mo- 
skiewaki potrafi zastąpić żyda w karczmie, od 
powiada, „że nie, gdyż chłop ten zanadto jest 
aajęty pracą w polu.” Kto zna państwo Mo- 
skiewskie i prawdziwych Moskali, ten wia do- 


brze, że ello) z guberinij moskiewskich dba 
bardzo mało o pracę rolniczą, ten przyzna, 48 
p. Jatyou, robiąc go gorliwym rolnikiem, w? 
rzekł gruby araia. KE podstawą bytu 
chłopa moskiewskiego jest handel. Rolą trudni 
się niechątoie i raczej jako dodatkową pracą. 
Handel, przewożenie towarów, węjlrówki ZA SZU- 
kaniem robót w dalekich krajach, oto mi 
łe mu zatrudnienie, a nie rola. Handel lubi 
jednak przedewszystkiem, a do niego należy i 
sprzedaż wódki. Nie mało też widzieliśmy w 
rozległem państwie Moskiewskiem chłopów za 
szynkwasanmi ! 

Ponieważ zaś, ciąguie autor dalej, żyda w 
karczmie nie żastąpi chłop moskiewski, „spad- 
kobierstwo żydów dostanie się Polakom, którzy 
szybko pospieszą po nie.* A dalej mówi: „Przy- 
puśćmy, ża powtórzą się się wypadki z r. 1831 
i 1863. Wtedy dopiero zadziwią się w Moskwie 
wszyscy ż tego niepolitycznego kroku, który 
ogołocił żydów na korzyść Polaków. Powstanie 
w Polsce nie jest rzeczą niemożebną, Wiado- 
mo, że nie wyrzekli się jeszcze mrzonki niapo- 
dległości, należy się więc spodziewać, że, czy 
prędzej czy później sprobują jeszcze wybić się 
drogą rokoszu. W r. 1831 i 1863 usiłowania 
ich powstańcze zostały w wielkiej części spa- 
raliżowaue przez żydów, szczególniej 
powsiach. Zydzi bowiem chowal żywność 
za zbliżeniem sią powstańców, a potem wiernie 
ją oddawali rządowej władzy. Byli oni w wie- 
In razach ajentami legalnej siły. Chłapi, którzy 
mieli do czynienik z Żydami, byli jakby zwią- 
zani i postępowali tak, jak powinni byli wzglę- 
dem powstania, t, j, po nieprzyjacielsku (1). Z 
drugiej strony obywatele mają przekonanie, że 
żydzi najlepiej są wtajemniczeni w politykę, 
dlatego też ci ostatni używali wszelkich moża- 
bnych środków, aby odciągnąć tych pierwszyci 
od powstania, i to pomimo tylu więzów, łączą- 
cych ich z nimi, i namawiali ich, aby odwa- 
żnie stanęli pa stronie rządu. Uwagi żydów 
były wysłuchane, a rządnie mógł 
nie nznać usługi, oddanej w tym 
względzie przezżydów.* 

Kładziemy nacisk na ostatnie słowa, są 
one bardzo wymowie. Zydzi pod zaborem mo- 
skiawskim jak i pol austrjackim używają spra 
wy polskie) jako groźby, i chrą interesa robić 
ua naszej skórze, kiamiąc jak zawsze ua obie 
strony. Tu jest kłamstwo zbyt zuchwałe. Mo- 
żna dla obrony jakiej sprawy wymyślić jakie 
przypuszczenie, ale gdy się wmawia w rząd 
moskiewski, że sąm uznał usłagi, oddane ma 
przez Izraelitów, to już przechodzi po za obręb 
domysłu. 

„leraz tak nie będzie, grozi dalej naiwny 
denuncjant i kłamca, Gdy powstania wybuchnie 
w Polsce, powstańcy znajdą poparcie w swych 
rodakach i towarzyszach, którzy miejsce ży- 
dów zajmą po karczmach. Włościanie, spropa- 
gowani przez polskich karczmarzy, zbratają się 
z powstańcami i wejdą w ich szeregi. Oto co 
może się stać niebezpiecznem dla naszej ojczy: 
zny moskiewskiej", mówi ten żyd, szukający ar- 
gumentu, któryby skłonił Moskali do pozosta- 
wienia żydów w karczmach. 


„Można być daskawym z Polakami -= woła 
wspaniałomyślnie — i zapomnieć ich błąd wczo- 
raj popełniony, lecz usunąć żydów z karczem, 
aby zastąpić ich Polakami, jestto otworzyć poř 
le ideom rewolucyjnym." 

Słowa p. Jatyuu nie potrzebują komenta- 
rzy. Głupstwo | podłość sama sią komentują, 
Autor występuje także przeciw drugiemu 
ukazowi, mającemu na cela pobór wojskowy, 
Narzeka on, że w Moskwie nie ma ratunku dla 
żydów od wojska, gdy iuui mogą się uwalniać 
od wojska jedynuctwem lub inusmi powodami, 
żyd masi koniecznie służyć, 

„Żydzi, powiada autor, od ćwierć wieku 
służą w armii, i nie gorzej od iunych pełnią 
wojskową służbę, wiadomo nawet, że zawsze 
byli najlepszymi żołalerzami (17) 

„Nie uciskajeie tylko żydów reformami no- 
wemi, a zobaczycie, że będą pierwszymi w pod- 
daniu się pod prawo I w ubieganin się o lonor 
służenia ojczyźnie na równi 2 najlepszymi jej 
synami!* Tak to ten żyd, widzący w Moskwie 
gozyapg swoją i popisujący się jaj synostwem, 
uwolnić się prayniae od służby wojskowej. Na 
to jednak oświąjlczenie Moskal loicznie im 0d- 
powiada: jażeliś taki dobry syn ojczyzny naszaj 
i wierny prawu, słuchaj go bez szemrania ipi- 
sania broszur i wynoś się z karczem a idź pod 
karabin 

Antor kończy broszurę swoją wzmiauką © 
prześladowaniu żydów w Rumunii, uważając to 
prześladowanie za owoc tajemnej pracy moskiew- 
skiego rządu, który wysuwa uaprzód, jakby na 
próbę, małe to państwo, aby wybadać opinię 
publiczną w Europie w sprawie żydowskiej. 
Cóż jeszcze więcej powiedzieć mamy o bro: 
szurze p. Jatyona i o jego moskiewskich, cha 
rakterystycznych wyznaniach ? Czyż tylko Mo- 
skwa czuje ciężar zorganizowanego społeczeń: 
stwa żydowskiego w swojem państwie ? Cażby 
nam wypadało powiedzieć o tem społeczeństwie, 
nam Polakom, którzy czujemy siać teg» społe- 
czeństwa w każdej okolicy i jesteśmy przez je- 
go polipowe palce wszędzie chwytani? Ol ty- 
luset lat są pośród nas a nie stali się Polaka- 
mi. Przeszli z nami różne doby politycz 
żne nieszczęścia, którycli nie potrafili 
są nam nieprzyjaźni. Słabość nasza í ni 
scia, ucisk, w jakim zostajemy, nie badzi w 
nich ludzkiego współczucia, nia mają nawet ty- 
le delikatności, ażeby powałonych nie bié, U 
nich cierpienie nie budzi poszanowania, ala 
wzgardę — płaszczą się za to przed tymi, co 
nas biją. Polityka ich jest, jak się z taj bro. 
szury i ze wszystkich pism wiedeńskich oka- 
zuje, taka: — wyręczać w biciu kata, uby sa- 
mym tym sposobem uchronić się od plag. Gdzież 
szukać u nich szlachetności, na czem, na jakim 
przymiocie duszy, ua jakim gruncie ich zasad 
szukać oparcia | pomocy do zrealizowania tej 
pięknej 2 wielkiej zasady równouprawnienia, | 
nie wobec władz i sądów, bo to rzecz mała, ale 
wobec wielkich moralnych i narodowych obo-| 
wiązków ? Gdzie sznkać tego oparcia? Po prze- 
ezytanej dopiero co broszurze odpowiadź jest | 
dla nas trudua, a uawet niepodobna, 
Feliks Lewicki. 


Andrassy został w pole wyprowadzony, i ża| sķi 


, |niewy na stanowisku historyczneń, to da Ram 


Polskę dla zbawienia słowiańskiego żywiołu od 
zgermanizowania. Trzeba być bardzo obłudaemi, 
albo pozbawionemi rozumu, ażeby wydanie na 
pastwę Niemcom prowineyj szczeropelskich ze 
stolicami: Poznaniem, aszawą i Krakowem, 
uważać jako czyn zbawienia żywioła płowiań- 
skiego od zgermanizowania. Co do ucisku, to 
prawdziwie wdzieranie się moskiewskie do su- 
mienia narodowego, systematyczne obniżanie 
poziomu oświaty, wytrwała zubożanie kraju, 
rozmyślne szerzenie demoralizacji i tyle podo- 
bne dziatania, o wiele przewyższają okrucień- 
stwa tureckie, 

N. freie Presse słusznie wytknęła moskiew. 
gazetom, ubolewającym nad położeniem 
gowiliczyków, że nadużycia tureckie w 
i Hercegowinie nie mogą być porówny- 
wane z okrutuem pastwieniem się Moskwy uad 
Polakami. Russki Mir uczuł te dotkliwie, i od- 
powiedział wiedeńskiej gazecie następującym 
wstępnym artykniem: E 

„Gołos mówi o prawie interwencji europej 
skich mocarstw, a ztąd i Moskwy w sprawach 
tureckich. Już samo poręczenie traktatem pa: 
ryskim 1858 roku zwierzchnictwa czyli pań- 
stwowej niezależności Turcji, daje, mówi Golos, 
europejskim mocarstwom prawo mięszania Się 
w sprawy tureckie. Wedle naszego zdania, da- 
leko ważniejsza ta okoliczność, ża poręczenie 
to właśnie przeczy pełnemu zwierzchnictwu 
Porty, które polega jedynie na opiece europej 
skich mocarstw. 

Zwierzchnictwo Porty, to złudzenie, nie 
więcej; złudzenie to trwa jedynie, dzięki ry- 
walizacji europejskich mocarstw. Poręczenia to 
świadczy zarazem nieustannie wobec chrześciań- 
skish poddanych Turcji o słabości jej, i pobu 
dza ich tylko do zrzucenia jarzma i zerwania 
pet, utrzymywanych przez europejską dyplo- 
mację. 

Jzył więc w takim stanie rzeczy może 
prasa moskiowska prowadzić poważuą polemikę 
z guropejskieni turkoliskiemi dziennikami wiro- 
dzaju N. f. Presse, stając nadto ua gruncie 
bardzo ruchomym, na gruncie międzynarodowe 
gu praw. r- 

Teorja Bluutacliliego, którą przytacza Gułos, 
jak wszystkie teorja, nie ma wartosci wobec 
praktyki życia. TE 

Kiedy państwo słabe — wszyscy mięszają 
się w jego prawa, bo nie może podołać we: 
wiiętrznym niepokojom, która szkodliwie od- 
działują na sprawy sąsiadów. A w sprawy po: 
tężnego mocarstwa któż się wtrąca? Kto śmie 
wtrącać się w sprawy Trlaudji i ujmować si 
za Kenianami? Interwencja europe) l 
macji w polskie sprawy w 1803 i 1864 r, bie- 
ącego stulecia powitaną zostala jeduomyśiiem 
oburzeniem całej Moskwy i iuterwencja 
spotkawszy silę, wstrzymała się, Jeśli 


tu 


możność zerwania maski z rzekomego libera: 
lizmu i fałszywego humanizmu europejskiej 
prasy. 

N, freie Presse rozwodzi się np. nad tem 
że Moskwa ma swoją Hercegowinę t.j. Polską. 

Nie mu tu żadnego podobieństwa ekonomi- 
cznego, 2 humanitarne reformy: moskiewskiego 
rządu w Polsce czyż nie mają znaczenia ? Zre- 
sztą Moskwa musiala zająć Polskę dla zbawi 
nia w niej słowiańskiego żywiolu, któremu nie- 
chybnie zagrażał gormanizm; przytem Polska 
pomiędzy innemi upadła i dla tego, że cofała 
się przed garmaniznem i wypuściła z, swych 
rąk rolę, którą wskazał jej Bolesław Wielki, t. 
j. żeby byla obrońcą dla słowiańskiego żywiołu 
na Zachodzie. W skatek procesu historycznego 
ta rola przeszła na Moskwę. 

W naszych stosunkach z Polską dopuści: 
liśmy się wielu błędów; błędy te wynikły po 
części z nieępojmowania przez Polaków ich po- 
łożenia pośród europejskich narodów, po części 
ziąd, że í Moskwa może nie zupelnie jasne 
i pojęcie o swej misji w Polsce, a miano: 
o stosunku Polski do wszechsłowianskiej 
kwestji, wszystko to być może, lecz czy można 
prawić takia głupstwa, jakie prawi N. freic 
Presse, że nadużycia w Bośnii i Hercegowinie 
żart dziecinny w porównaniu z okratnem past- 
wieniem się Moskwy nad Polakami? 

My sądzimy, że N. freie Presse nie mówi 

tego ua serjo, lecz żeby ukryć swój strach, ja- 
ki ma ze względu na salowianską kwestją, 
inde ira, 4 
W tem wyjaśnienie złości tego dziennika, 
prawie półurzędowego w Austrji, przeciw 
Moskwie. 
Cokolwiek bądź jednak mówi uasza dyplo- 
macjx, europejska prasa wie, że pochód histo- 
rji tysiąckroć większą ma wartość niż dyplo- 
matyczne dokumenta.“ 


Kronika miejscowa i zamiejscowa, 


— Posiedzenie Rady miajskiej adbędzie się wa 
czwartek dnia LI. listopada b, r. z uderzeniem godz, 
Gej wieczorem w nali raliszowej, Na porządku 
dziennym: 1) Wnioski względnm nabycia wierzy: 
teluości p. Wiktorji Paduchawej w kwocia 5000 zh., 
zabezpieczonej na majątku ftndacyjnyu ś, p. Sta- 
nisława Gosiewskiego. Sprawozdawca p. Gromin. 
3, Wniosek o przyzwołonie kredytu GOŃ zł. na za« 
kupuo kasy Wertheimowskiej, Sprawozd, p. Zima, 
3. Wnioski w sprawia zabezpieczenia dostawy cie: 
plej strawy i chleba razowogo dla aresztantów 
miejskich na rok 1876, Sprawózd, p. Piątkowaki, 
4, Prośba p. Tadeusza Wiśniowieckiego rzeźbiarza, 
u wypłatę drugiej raty ndzielonego mu stypendjum 
rocztych 300 zł S ozdawca p. dr. Gerstman, 
5. Prośba p. Włodzimierza Milowicza 0 przyrze- 
czenie przyjęcia do gminy tutejszej. Sprawozdaw, 
p. Waclwianin. 6. Projekt regulaminu rozdawnictwa 
stypendjów z fnndacji miejskiej dla sierot chłop: 
ców i dziewcząt. Sprawozd. ks. kan. Zablocki, 
„Podróż na okoła ziemi , która przedata- 
wiomą będzie w 2. połowie t. m, wyglada w pro- 
gramie następająco: Poprzedzi prolog p. b. „Za. 
kład o milion“, nastąpią zaś następnjące obrazy: 
1. Nad kanałem Śnezkin, 2, Wdowa pa Raji 3. 
Na stosie, 4, W imieniu prawa. 5. rota wężowa 
w Borneo. 6. Posznkiwacze złota w San Francisco. 
7. Napad Tudjan na kołej, 8. Olbrzymie schody w 
okolicy Kearnay. 9. W kajncie statku Henrjetty, 
10. Rozbicie okrętu. 11. Niespodziane spotkanie. 
12. Zbrodniarz z poświęcenia. 13. Trzy wesala na 
raz, — Mnzyka Sonppe'ga. Wszystkie dekoracja z 
pracowni nadworaych malarzy pp. Brioschi, Barg 
hart i Kantzky, Kostiamy podług rysunku p, Fran- 
ciezka Ganl. Maszynerja pod kiermnkdem p. Hörn- 
stein. Efaekta światła arządzi p. Łapczyński, ad- 


| Jenze 


zł] 


godzinie 4. po poludniu olbywać się będą, Przed 
miot wykładów: O barwach ; a totograiii i zaatoso 
wauin tejże de przemyała; io szkołach przemysło 
wych; o zastosowaniu gazomutorów w dobrym prze 
myśle; o kamieniach szlachetnych; o powietrza; i 
kredycie rękodzielniczym; o kapitale i pracy; v gal 
wanoplastycej o drzewie, o muzeach przemysłowych 
o Uuwzczach i mydle; o urządzeniu powieszkań ; « 
wpływie architektury ma przemyt; 0 apólkuch prze 
mysłowych i rękodzielolczych; o żalazie 4 stali, P 
T. prelegenci, którzy w wykładach powyższych u- 
dział wezmą: Dr. Fabian; dr. Frennd; dr. Gerste 
maua; prof. Jtzormaan; prot, Niedźwiacki; dr, Ra. 
dziszewski; Tadeusz Romanow: dyrektor Stru- 
Błowicz; dr. Feliks Strzelecki; dyrektor Ilenryk 
Suwzeloski; Szczeciński; dr. Wawnikiewi z; Wierz- 
P prof Zacharyowiczy dkoźgóraki;praś. Ziaju 
biński, 

Dla młodzieży uczącej aig i rękodzieluiczej, 
wstęp za biletami bezpłatny, prócz tego zarerar- 
wowanó tylko 60 miejs« płataych, Bilotów wstępu 
bezyłutnych dustaś można w kancelarji kurporac; 
rękodzielniczych w ratuszu, i w biurze stowarz, 
szenia „Gwiazły*., Biletów wsiępu na miejaca pla- 
tne, nabyć można w bidrze mtzeum przemysłowego 
i w księgarni pp. Gubrynowicza i Schmidta; po ei 
nie 20 ct. Każdy wyklad będzie prócz togo vius 
bnemi plakatawi ogłoszony, 

Jakiś w swoim 1odzuju figlurw zakradł się 
w nocy z niedzieli na poniedzintek do uiektórych 
biur Wydziala krajowego; peodkręcał bursztyny od 
vybuchów 1 zabrał je; zabrał też pieniądze, jakia 
w btórem biurku znal podobno +». 
szczęłności samych malżonków, przed żonami , 
chowane, Największa skradziona emna wynobiła 40 
i kilka guldenów, Widocznie jakaś moc czawa nad 
żonami, czy jednak prawowita, wątpić by ualażato, 
wnosząc za środków, któremi sią posługuje 

Hr. Potocki, maryzalek jowy, gdy w za 
czas jegu Niubytnodci we Lwowie kasa wygł cić 
ckujała dwuuiesięczną peusję, tukowej nie przyjął, 
zostawiając ją jakou benc tuuduszowł krajoweron, 


© Przedwczoraj występowała panna Marja 
Kramer po raz przedosuitni na tutejszej scenie w 
parcjł pazis w „Hala in.skowytu". Pam K. śpie: 
wa tak anakomicia tę partję, że gdzielndziej pu 
bliczność dowiedziawszy się, że podubos artystka ma 
oprócz lego raz jeszcze tylko dać się paollcznie sły: 
azet, przepułniłaby zupewne teatr; m naa jednakże 
inaczej, Teate świucił wyjątkowo pustkami, bo za. 
szło się prawie tylko nieliczna grono znawców, któ- 
ray jednak uieszczędzili oklasków, Już w p. K. 
od duwna Biema szczęścia do acerazej publiczności, 
Pauna Kramer występaje podobno d. 13. bn. jw 
raz ostatni w „Ruberulu diatio', na Bwój benetis. 
z więc ma nasza publ czność aponabnosć 


pożegnuwia zailużonej dplewacyki. Panna Waje 
khia splewala wróżkę w „Bila miskowym”, była 

"| własnie Qierpiąvą, w skutek czego pattja ta wie 
cej pozostawiała de Życzenia, niż zwykle, 


Walne zgroniad 
ae h Arppen 
"Towarz stwa podagug 


nis lwowskiego oddziałn 
«nago odbędzie się wo Lwo. 
wie 31. listopada r, b. w wietkiej mali ratuszowaj 
» godz. 10. przed polulniem. Porządsk dzienny: 
1) Odczytanie protukołu, 2) Sprawozdanie z do- 
tychczasowych czynności zarządn ze stanu kasy i 
biblioteki, 5) Wyklnd protesora de. Feliksa Krontza: 
„O uzysjeniu ziemi," 4) Wybór sekrotarza, 5) 
Wnioski członków, Uprusza się o wczesne nadsyła- 
nie ważniejszych waiosków, 

Zarząd lwowskiego oddzialu Tow. pedagog. 

We Lwowie dnia 9, listopada 1875, 


Wiadomości połicyjoe, Lesko 0- 
wczara, gospodarz z Sadek, w powiecie Zaleszczyc 
kim, liczący lat okolo 50, dnia 11, października 
odebral sobie Życie przez powieszenia, Owczarz byl 
nalogowym pijakiem, — Dais 6, b. m. o godzinie 5", 
rano wybuchł pożar na strychu w Rtajni erarjalnej 
na przedinieściu Adamówce w Brzeżanach i pocitos 
nął cały dach tej stajał, Ogień powstał zapowna 
przy nabicraniit winna przez żołujerzy 4 sawadronu 
7 pulin ułanów, w stajaj tej pomieszczonego. Szkoda 
jaką skub wojskowy poniósł, wynosi 2.000 zł, Ku. 
nle i wszelkie przybory zostały nratowane, w 
gminie Poliorcach, w powiecia Rndeńskiu dni 
października pogorzał znpoltia gospodarz Mioliut 
Sołtys, zaś częściowo tąsiad jego Jan Góraku Bie- 
nbezpieczona szkoda wynosi 500 zł, Ogień powstal 
przez nieostrożność domowników Sottysa, — W króc- 
kim czasie popełnione zostały w powiecie Krośn. i 
kim aż trzy morderstwa. Dnia 29. września węRó. 
wnein, znalezłono gospodarza Bartłomieja Raloua i 
służącę tegoż Wiktorję Murdzykówaę z roztrzaskaną 
głową, w skutek wystrzału z dubeltówki, opodal 
od trupów pozostawionej, Podejrzany o popełnione 
tej zbrodni parobek został uwięziony. — Dnia 4, 


października w gminie Dlagie, włościania Antoni 
Krawczyk, żyjący od Jłaższego cźzaw w niezgodzie 
z Jadwigą Krawczykową, którą podejraywał , jt 
otrnła mu konia, pobit ją kolam tak mocno, ża w 
skutek odniesionych mszkadzeń życie zakończyła, — 
Wreszcie dnia 28. paźle. w przysłola Widaczu 
włościanin Wojciech Głowacki zamorluwany postał 
przez zięcia twego Jana Gadzałę. W obu ostatnich 
wypadkach mordercy zostali uwięzieni. 

Dnia to. paźlzieraika 17 lotuia córka gospa- 
darza Jmytra Bojczaka, Marja, w Niczwiaskach, w 
powiecie fiorodeńskim, przy kopania gliny została 
ziemią zasypana I zginęła na miejsca. — Dni 22. 
października 3.letnin córka Jò efa Mieliułki, gospo: 
darz w Buczałacii, w powiecie Rndeńskim, bawiąc 
sią podczas nieobecności rodziców w chacie zapal- 
kami, zapaliła; na sobia suknia I ponioała śmierć 
w płomieniach. Zarządzono śledztwo sądowe. — W 
nocy na 30, października Oluksa Rabanink, goapo- 
darz z Hrynlowej, w powiecia Koasowskim, wraca- 
jy k Kat do domn poślznąt się nal- braogiom 
Cżeremosza w obrębie wal Jubłonicy, I wpadliry 
do wody utonął. — Dnia 2, b, m w domu wie- 
dclnnina Dmytra Oryszczaka w Kutach Starych, w 
powiscie Kossowakim, powatał z powodu aaazania 
ma piecn Konopi, pożar, i nim takowy stłamić sdo 
tano, 7-letuia cłyka gospodarza, która spała koło 
ploca, ionta dwieró w plamieniaah. Tat satng 
śmierctą zginęło dnia 3. b. m. dwoje drobnych 
dzieci wyrobnika Marcina Rogali w Jeżowam, wipo- 
wiecia Niskim. Npallly się w czasie nieobecności 
W domo rodziców. W obu ostatnich wypadkach po- 
ciągnięto do odpowiedzialności winnych zaniedbania 
należytego dozoru nad dziećmi, 

Zesztej niedzieli z rana spostrzażonu na dzie: 
dzińcu domu pod i. 18 przy ulicy Rożniczej zwło- 
ki nieznajomego mężczyzny. Następnie sprawdzono, 
że zmarły mężczyzna nazywał się Józef Pieniądz, 
był mararzem, rodem ze Lwowa i liczył lat 43. 
Śmierć nastąpiła w skatek apoplskeji, — Stróż 
nocny kamienicy pol l, 5 przy licy Kotlaral 
przychwycił d. 9, r, m. wieczór wyrobnika W 
Senekę, który 
i tam się zaczajł, Przypatrzywszy się lapiej sło- 
dziejowi, poznał w nim stróż tę samą osobę, której 


yla 
byt zakradł do ctwartej piwnicy 


junkt przy lwow. akad. techu. 

Przedatawienia „Podróży“ zaczynają się najda- 
lej we wtorek, Cała wystawa bowiem przybywa już 
do Lwowa w sobotę, 

Zareąd mnzeum przemyslowego miejskiego 
podaje do wiadomości, ża w sali tegoż mazenm W 
budynkn atrzelnicg miejskiej urządza szóreg Wy- 
klałów popularnych, które począwazy od 14. Hato- 
Ipads b. r. aå do końca kwietnia roku przyszłego, 


przed kilkoma dniami na Krąkowskiem odebrał 
skradzioną mu bieliznę. Złodzieja, który się tłu- 
maczył, iż w piwnicy tylko cheiat przenocować, 
odprowadzowa da policji. — Dnia 9, t m. między 
godz. 5 a 6 wieczór podtzaa jazdy z Ktęconych 
słupów na ulicę zieloną, ściągnął ktoś Heurykowi 
T, ekonomowi z Horodyaławie z wozt katurek 
głalskim płótnem obity, W kuferku tym były: 
dat siwy, cztery fnatów świec łojowych, pół łokcia 


pomógł Mo-|moskiewskiego dziennika, że Moskwa zabrała jz wyjątkiem dwiąt uroczystych — co Miedyłla 


gksamiti czarnogo, paczka nabojów i inne drobno- 
stki w łącznej wartości 27 zł, — Straż policyjna 
odebrała d: 8. te m. na Żółkiewskiem Wojciechowi 
Stupakiemu, karanemu już raz za kradzieł dwa 0a- 
srelniki i dwie uzdeczki, pochodzące z niewiadowej 
dotychczas kradzieży; wczoraj zaś odebrano Anto- 
niemo Plichowskiemu laskę z okuciem mosiężnem 
n dołu, którą miał znależć na szkarpach. 

— Mianowania w armii. (Ciąg dalszy.) 
W odziale intendantury wojskowej mianowani: du- 
tendant Maksymilian Preloinger, szef intendantnry 
wojskowej w Krakowie, nadintendautem; porneznik 
80 pułku piech. Jan Filrnkranz, podintendent HI. 
klasy przy int. woj. w Pressbnrga; porucznik 22. 
palku piech, Franciszek Lobpreis podintendantew 
przy intend. wojsk. w Krakowie; porucznik 40 
pułka piech. Wilhelm Konecki, podintendantem przy 
łot, wojsk. w Wiednin i porucznik pnłkn piech. nr. 
13 Rudolf Egger podintendantem przy int. wojsk. 
w Tryoócie 

Intondant Jan Vittali mlauowany szołem przy 
wojskowej intendanturze w Pressburgu. 

Major Jan Bernatzky, komendant galicyjskie- 
go batalionu landwery or, 65 w Stryjn, przeniesio- 
ny w stan spoczynkh z zastrzeżeniem powołania do 
możby w razie uruchomienia landwery. 

W czynnej landwerze mianowani: kapitau ko- 


wcale nie odpowiada ruchowi komunikacji, ale jak 
dotąd o $ wieczór po pociągu wieczornym, to by: 
łoby i racjonaluie i nie kosztownie, — ale nie wó- 
zek posłahczy narażający wśród nocy przesyłki 
pieniężne i pakunki wynoszące często wartość 30-— 
40.000 gnld. na największe niebezpieczeństwa w o- 
kolicy p lnej proletarjatu różnego rodzaju, gdzie 
uapady, bójki i ekscesa, są na porządku dziennym, 
Wszak między Bielskiem i Cieszynem, połączonemi 
także koleją Żelazną na Bogumin, gdzie ani jednej 
trzeciyj części tego ruchu nie ma, ministerstwo 
haudiu zaprowadziłto od 1. listop. r, b, dwa ra- 
zy dziennie pocztę osobową wozem zamkuiętym 0a 
4 osohy, a to tylko dla dogodzenia kaprysom kilku 
prusofilów z Bielska, mających stosunki z Cieszy 
nem, którzy się © to starali, gdyż chodziło im o 
to, ażeby ndając się przedpol. do Cieszyna gościń- 
cem, mogli przed wieczorem być z powrotem. Jo- 
żeli w. ministerstwo nwzględniać może zachcianki 
jednej koterji, dlaczegoż nienwzględnia potrzeb o- 
gólu, gdzie chodzi o Galicję? Z tamtej strony 
Białki zdają się sądzić, że poczta jest dla pewnej 
klasy ludzi, z tej strony Bislki robi się tak, jakby 
publiczność była dla poczty, a urząd pocztowy sy- 
neknrą dla naczelnika niewładającego językiem 
krajowym, który ażeby zyskać jak najwięcej wol- 
uego czaso do różnego rodzaju sportu, postarał 
stę o zbytecznie liczny personal, bo dochodzący do 


Cena bardzo niska, bo za tomik zawierający atrou- 
nic 152 wynosi tylko 50 centów, Przy zakupnie 
dzieł dla młodzieży na podaruoki gwiazdkowe, za- 
lecamy „Bibliotekę dla młodzieży“ pana Rosenheima, 
któremu poczytnjemy za zasługę, iá w mieście ta- 
kiem jak Brody, zamieszkałem prawle przez samych 
żydów, podjąt się wydawnictwa polskiego. 

- Orest Miller, znany pisarz moskiewski, oglo 
sit w czasopismie moskiewskiem „Niediela* wiersz 
pod tytułem „Jan Sobieski", 

- Na posiedzeaiu d. 5, b. m, komisji historji 
8 tuki w akademii umiejętnosci pod przewodnictwem 
dyrektora Lucjana Siemieńskiego, członek Włady- 
sław Znaźżczkiewiez czytał rozprawę „O romańskich 
kościołach w Strzelnie w Wielkopolsce i charakterze 
rzeźb fundacji Piotra Iuuina*, 


Sprostowanie. Projekt obowiązkowego wy- 
kupna na Litwie gruntów dzierżawnych przez roz 
kołów, dotyczy tylko tych dzierżawców, którzy od 
1863 r., nie zań jak błędoie wydrukowano 1763 r., 
pozostają na grnatach dzierżawnych. 


Gospodarstwo przemysł! handel. 


Sprawy kolejowe. Jeneralna inspekcja kolei 
żolaznych w ministerstwie bandlu ogłasza sprawo- 


suukn do roku przeszłego, o tym samym czasie, 
s} prawie podwójne, owsa zaś bliske potrójne. 
W New York ceny utrzymały się stałe a na- 


wet notowały podwyżkę, 


W Marsylji dowóz zawsze przewyższa popyt, 


a Havre otrzymuje przenitę z New York i z Chili, 


co dotąd nigdy jeszcze nie miało miejsca, 

Prowincje uadreńskie nsposobiemie mialy do» 
bro, zwlaszcza żyto trzymało się w cenie, za to w 
Kolonji terminowe ioteresa bardzo byty zaniedbane, 

Połndniowe Niemcy utrzymały ceny pazenicy, 
a żyto zyskało podwyżkę, 

Północne i środkowe Niemcy przez zamknię- 
tie petersburgskiej żeglugi, są jakby w chwilowem 
odrętwienin i nie wiadomo jeszcze na jaką odwró- 


<ą się stronę. 


U nas po małej podwyżce, jaka na targu kra- 
kowskim dla braku dowozów wystąpiła, znów tak 
ceny się cofnęły jak i chęć do kupna przycichła. 

Jedynem ziarnem, które zawsze i po wyższych 
cenach znajduje chętnego knpca, jest Qwies. Ogół 


oy brak owsa ceny jego z każdym dniem podnosi 
i dziś już w przeciągu tygodnia do 1 zł. na koren 


zyskał. 


Groch i tstarka także łatwe są do zbycia, 
jak również wyborowe Żyto. 
Jęczmienła jest bardzo mało w bandin, lecz wy- 


artykułów ordynacji wyborczej w wiadomej 
osnowie. Nad artykułem 7., dotyczącym wy- 
bieralności wojskowych, wywiązała się długa 
rozprawa. Rive wnosi poprawkę, odmawiz- 
jącą wybieralność wszystkim wojskowym w 
czynnej służbie zostającym. Minister wojny 
dziękuje za wyrazy uznania dla patrjotyzmu 
1 karności armii, i oświadcza się za po- 
prawką Rive, z tą zmianą, że wybieralność 
przysłużać ma tylko pewnyni oficerom sztabu 
jeneraluego, tudzież oficerom armii teryto- 
rjalnej, odroczono do jutra. 
Przybył tu dzisiaj hr. Apponyi. 


Spostrzeżenia meteorologiezne we Lwowie 
Ulica Kopernika. 


= mil 


mendaot galicyjskiego batal. laodwer. tr. 60 w 
Nowym Sączu Orto Dieskan majorem przy moraw. 
skim batal. landw. ur, 16 w Mährisch Sehouberg ; 


górowane żądania na ziarno tegoroczne, które wszę: 
dzie prawie nie jest ani średnie, bardzo tranzakcje 
ntrudoiają. -- Dowóz dla złej drogi jest tylko óre: 


zdanie z reznlitatów ruchu wszystkich austrjackich 
kolei żelaznych, w trzech pierwszych kwartałach 
bieżącego roku. 


20 osób! Czy nie lepiej byłoby egraniczyć się w 
tym kierunku? 


na 0° zredukowany 


Wilp w procentach 


Za: bmarzecio 


Oton poaziai 16, 


Barometer w milimetr. 
Kierunek | moc wiatr 


Prętność pi 


kapitanowie Hugo Watzka, Antoui Chitry Freysela- 


ztąd do Żywca dwa razy dziennie ciężki wóz pocz 
towy « godz. L1. popol. i o godz. 9. wieczór, i 
chociaż jazda tego rodzajn nie koniecznie odpowia- 


Po przejściu tutejszej poczty pod zarząd pań- 
stwowy spodziewaliśmy się, Że dawno zakorzenione 


ty z całym krajem. Czy petycja ta skutek odnie- 
sie, niecierpliwie oczekujemy. 


Przewiozły oue w tym perjodzie 29,400.000 


jeneralóym dyrektorem kolei austrjackich, p. Nörd- 
lingiem, co do odstąpienia tej liuii państwu, Treść 
owego ukladu podaliśmy w swoim czasie, Dziś 


doi a w ostatnich dniach płacono : 


dziernika 1375 zostały następujące obligacje do 
spłaty wylosowane, a mianowicie: 
C) fundnsza indemnizacyjnego Galicji wscho: 
dniej : 


feld, Wilhelm Miick i Karol Geppert rzeczywistymi | *6woV h k osób i 526,600.000 cetnarów frachtów — za co Pszenica czerwona za korzec 875 do 930 zł.|| 9, |h 
komendaotami batalionów landwerzyckieh, a miago. |nie jedno złe nsuniętem zostanie, że dawuiejsze | miaty 91,458,801 złr, dochodu, mniej o 872.389 biała » 850 „9:20 „||lisiop |10 w. 3a] WNW] 7 
wicie: pierwszy przy rzeszowskim nr. 55, dragi|vledogodności i skargi nataną, a publtczność nia | zły, (2,, procent) niż w odpowiednim okpesłe cza zdają żółta „w  8— „875 , b 
przy żółkiewskiu ur. 64, trzeci przy buczackim nr, | będzie narałoną na niewygody i stratę czasu, tym- | gu rokn przeszlego. Z galicyjskich linij miała ko- zo l a | G:76476:85 <g sf Oa f 4.83] 1] 8, | 6 
70, a czwarty przy tarnopolskim nr. 71. czasem puzostawiono kierownictwo w rękach czło- |jej Czerniowiecka w bieżącym roku do końca wrze- gczmień „5 a „Ó= ę WE 
Podpałkowoik Karol Planner Pinderaheim, ko: wieka, będącego w urzędzie prawie gościem, a zato|gnją mniej dochodu jak w trzech kwartalach po- Owies n 450 „5— - Taf tef ewka] 55 s.,| 9 
mendant brodzkiego batal. landw. nr. 68 przenie- {można go było pewnego razu oglądać w rykotach przedniego roku o 22.,, procent, kolej Karola Lud- Groch n S „lO s 5 PÓŹ 
siony do mowo rądeckiego batal, landw. ur. 60 produkującego się poblicziie konno w cyrkn! wika o 17.,, procent, kolej Łupkowska o 9.,, pro Rzepak | z m l2 „ł250 4 Opad w milim, z ostatnich 24 gode, O; 
łaś majorowio Adolf br. Moltke komendant cze Niedawno bawił tu jakiś dygnitarz pocztowy |cent, kolej Naddniestrzańska 13,, procent, pato:| Spółka rolnicza zarejestrowana z odpowiedzial. | 9, listopada oajwyżeza temporaturu ++ 5. "Cale 
skiego batal. landw. nr, 43 i Leonard mogiła Stau. i a dis Up a prer a T miast katel arcyksięcia Albrechta miała o 99.,, nością ograniczona w Tarnopolu. (A., *Reukum.) 
j ant góroo austrjackiego batal. land, | Wan: r SĄ Li (oj vocent więcej dochodo odu otwarcia ra- f A e 
R Ee E BEEE h brodzkiajć batalio- |zaradzi. Jeżeli zmianę powyżej wspomwianą jego Gi Na Praline SHY Stanislawdw. W kwotach | y, CJ ki CA (Telegr, Gaz. Nar.) 9. listopada <najniższa tecperajtura AU 
Elp Ras. ur. 68, a drugi do stryjskiego batalionu naradom z naczelnikiem przypisać mamy, to szkoda | pieniężnych przedstawia się to jak następuje; TAI Md yo oba iata (0., *Reanm. 
landw, ur. 22 w Gracu, Kapitan I. klasy Reinold|było kosztów podróży i dyet. W lecio odbywał Kolej Lwowsko-Czeroiowiecka (austrjackie li | orbakich I bawołów 2450, niemi n poł ia EE 
Gasteiger Rabenstein uadliczbowy w pułku piech. [także sam pan dyrektor poczt Iospekcję w naszych] nie) dochód od 1. sty- PE a AAE ire e a ay nid Kurs giełdy wiedeńskiej 
ur. 56. przeniesiony do bataliobn strzeleckiego land. | stronach i miał sposobność zbadania stana rzeczy |cznia , . „ . zł.  1,957.587— zl. 578.549 | „opo uf EAC O H Tai 3 : 
wery or. 6 i zaradzenia, i ta nadzieja bas zawiodła, chociaż| Karola Ludwika „ 1,549.893— „  1,586,778 RÓL. wir woły Part r": 0 ct. do 28 zł. Wiedeń 10. listopada 1875. 
i | a kapita. (12k wiele po nim oczekiwaliśwy, Czyż wszystkie| Łupkowska . „ 568.645— n 59.110 |50, ct» kiepskie paowa 3 zł do 25 zł. Galicyj- godmna 10. minat 40 przed poładniom. 
Mianowani dalej w landwerze czynnej ki ta- |jąski i przywileje mają spływać tylko na pocztę| Naddniestrzańska 219.719-- 26,209 | "Kich stajennych nie było żadnych. Węgierskie wely | Azeja kred, 194.40. Anglo-austr 91 25 
mowie II. klasy Antoni Kopiec, Andrzej Andrey- odwięcimską; o której tak wiele dałoby się powie. Albrechta 826.6454- n 162.867 stajeone od 29 zł. do 32 zł. 50 ct., najlepsze pa: | Umonsbank 11.25. Verainsbank ZEE 
czak i Franciszek Waniek kspitanami I, klasy, | z,;ć ciekawego ? ty, B Avi Mi ` —__ U |szowe woly węgierskie 23 zł. 25 et, Do 700 wo- | Kolei Kar.Lud. 195. Kolej poładn. 103.75 
Jab O epoki 5 Umyślne pomijanie i ignorowanie interesów aleje E S s 1022/4751 W0STZ66 er zostało niesprzedauych. Targ był nadzwyczaj | Franko- anatr. Losy tureckie 
e n CS: | 10,622,479— zł. 2,087. : 
talionie łaod, nr. 75 w Radowcach, a trzeci przyja aa E0 ze strony dyrekcji, skłoniło wiełu| Dziś dnia 11. listopada odbywa się we Wio] 7 Krzysziofowicz. wę Wie Team 
bukowińskim batalionie land, nr. 78 w Koemanin, |OD paz dł gaci _0- dniu walne zgromadzenie akejoporjnszów kolei ar- A a mdi e oel ro p beuta 2 
(C. d. o) HY petycji do ministerstwa apa m omen cykslęcia Albrechta, na którem zatwierdzony maj. Obwieszczenie. Przy losowaniu obligacyj SO w A Ogli 
y „ [ącej się uwzględnienia stosunków landlowych il yé nktad, zawarty pod d. 10. września à r + |izAcyjnych uskutecznionem na dniu 30. paź- | Rubel papier, —,—. Ospogob. słabe. 
— biała 7. listopada. Dotychczas odchodził |przemysłowych, łączących nas przez Żywiec i Kę- A > Wiedeń 


10. listopada 1876. 
godzina 2. minut 13, po południa. 
Akcje fran. - aus. 3 Wękier, kred. 186.25 


A Tymczasem przypominamy się także szano |przytoczymy daty odnoszące się j sytna- Auglo-anstr, BY, Uuiunsbank 6 

dala wygodzie + potrzebom podróżujących, povie- | wnemu posłowi naszemu, p. dr. Dunajewskienn, àla Se] E WOM O EG N FEO XXXVI. Li i Kolej Kar. Lud. 1 Nordbakn, | 170.— 
waż wóz taki n. p. dla dam wcałe nie jest PTZY: |którego jako zawolanogo ekonomisty, ważność Środ- | przez Radę” nadzorczą dla wicze Podni G Dior imie Kołej poładnio, 103.50. Kolej Alfa. 11750 
siępny i zaledwie pomieścić może dwie osoby, WY- |ków komunikacyjnych powinna być znaną, ażeby akcjonarjnszów sprawoadania, Dingość obn linij (Ciąg dalszy.) r Kolej Elżbiey 160.—. Kolej Lw.-czer, 129.- - 
siawiono na wichry i słotę i ztąd mniej bywa po- |pryęcjęż raz zechciał za oami się ująć, przynaj- [kolei Albrechta (Lwów-Stryj i St j-Stantatawów) na 10000 złr. z kuponami: Weg. Nordotatb. 111.50 Vereiox-liauk 
szukiwany, to przynajmniej w części spełniał zada- | mniej w kwostjach tak żywotnych i nie cierpią- | wynosi 24 mil, oa które wy p Śłam zł.| NY 8619 200 9401 150 10548 100  |Wiener-Baugen. 20,—. Weg. Ostbnhu. 39,— 
nie poczty co do pakonków. Obecnie fak "się do. |cych zwłoki, jaką niezawodnie jest sprawa urego- adssolgpoJlapkalu, co. czyaj po zik. OBGSTZ 18 a653 BUD 9445 900 10545 100  |Gal. indemni. 87,20. _ Losywr.1864 133.75 
wajen boR BM E He e. RO lowania stosunków pocztowych, w okolicy zajmu-|milę, Niedobór przychodu na linii Lwów-Stryj wy ogol R Eh i 450 EE M Frauco-H.-Bank 37. Yerkehrstan 75,50 
dzić biaie wóz w którym aby zająć miejsce, na- jącej pod PCA przemyslowości i handlu pies: |poeił w r. 1874 zir. 309.539 w. a. po otwórzenin 8827 100 9%1 H Morda 700 ve ah d 8.25 
leżałoby chyba przystawiać drabinę albo- użyg| o ortti y s Eo ZSB iela sów. więzy 5090 250—9725- 100-10748 100 | Wied. Baner. 20. Loy węgie. TUJB 
sztnki gimnastycznej, wieczorna jazda zaś ma być Ser Wiadomości literackie, naukowe i Gi; dockddi pamici oi W) LA KK 9000 500 -9806 10U 1053 100 Marki niemęckie + D6c., lloa . . 
zniesioną Í zastąpioną wóżkiem posłańczym bez | artystyczne. x e (Ua » 9024 200 9452 50 10791 200 _ | Usposobienie: WY 
a i to o godz, 4. po północy. (1) Clskawi| — mE iii Ay jk or m at SO. 4 Tow ER 9047 | 400 9863 170 10600 _ 200 Belin © mada, Russ, Banknoten 269.- Cra- 
jesteśmy, w czyjej glowie powstał mógł kók mądryj|KA w Radziwillowie, eplzad zaroko 1868 przegl | ae E Ea dni aT ET 9050 400 I0QUr 200 10807 150  |alt Act. 333.50 Lombardon 183.— Galizier 85,25 
projekt? Tylko ktoś, co nie ma żadnego wyobraże: |gouiusza dArnoult, przełożony z francuskiego (do: 3 Sa n rozwiązać się z dniem jatti D a 9093 5U0.1Y090.. 400 10810. 309. , |Słasiahki «488. — Rumknier Y9 50 Nesterr.- Bank- 
mia o stosgukach I potrzebach tej okolicy zasianej |koczenie) z portretem Franciszka Horodyńskiego: |złr. 2,426.888 w. a. Rada zawiadowcza twierdz 9189 1000 10138 -.100 10838 200 I| gaa” 177.70 Usposobienie: — k 
fabryeznemi i przemysłowemi zakładami, doradzić | Dziadek, wiersz Marji Ilnickiej; Dzień zaduszny Jeina e fite kwoty zle 1594800 nie powiano V191 100 10139 250 10938 4600 <A UNIMA 
mógł coś podobnego. Nie ma może w całym kraju |Przez J. Drużbę; Cialo i jego życie przez dr. Ma.|być liczone na karb Towarzystwa, gilyźż mieści się 924) 100 10170 1350 10953 1450 | A 

Éen tak ożywionego handlem drzewa, wełny, |teckiego; Rzeczy domowego użytkn; Kronika kra. |w tem 480.000 złr. niedobora ruchu, który powi 9243 400 10251 1300 10986 4150 
kier tarcie, plwa, bydia ete, do calych prawie |Jowa i zagraniczne. Z tym numerem rozesłano te- nien właściwie pokryć skarb państwa na mocy 276 1000 10295 200 11069 400 W TEATRZE hr. SKARBKA 
Ą U » a ” Fat. a ji, je =. < 
Niemiec i śnbych prowincji austrjackich, jak wła- |goroczne premium, przedstawiające „Walkę archa- |Ewaralejh 2 resztę wydano ma trase linii Stryj 9293 OT70 10298 200 11128 300 we czwartek 4. 11. listopada 1876. 
dnie Biała-Kęcy i Biała-Żywiec, i ztąd okazała się| Olola Michata z szatanem“ wadlug sławnego obrazu | Peskid, Której nic można budować z powodów, nie 9315 350 18317 200 11185 400 BO róż my : f 
acha budowania kolei żelaznej i połączenia | Bernardu Plockhiorsta w Monachinm, zakupionego |zależnych od Towarzystwa: ponloważ ze strony 9354 200 10452 1000 11190 500 A 
Fifa naszego z resztą świata, Jaką w tem odgry- dla muzeum w Kolonii. Drzeworyt ten rozmiarów Mana AW tonala wybdowcją UGA 11245 550 11256 1650 11308 100 PRZED ŚLUREM 
"E $ ielkiego arkusza, ua pięknym papierze czysto od- | Munkacz->estid, Go się zaś tyczy pretensji Towa- 333 356 y S5 OSOBY 
wają rolę tylko lasy, tartaki, browary i huty Ar- |W a d Ą < aai: 11333 600 11356 20V 11355 10W » 
cyksięcia Albrechta, każdemu dziecka $n wiado.|bity, ozdobić może ścianę eleganckiego nawar po. |od oi, oda i Milano, toj ql304 130 110 100 H41 100 | Komedja w 5. aktach przez Kazim. Zalewskiego. 
mem jest nie ma prawie dala, w ktbzymby hczni | kojn- Nowo prentnevujecy pia o meweBot | T S73 389 w. a. lecz podobno Ble tak prudko ala: | 1131 400 11446 1000 L449 300 [Teodor Drecki, radca P. Konarski, 
handlarze i wojażery z Pros tędy do Kęt, Wady. |(całorocznie 2 zl. ŁA Byc efopisane pes żytodł ita będzie zroalizowini giyż E e 11482 10000 11522 150 11539 50  |Rózla Lucka, jego siostra Pni. Aazpergerowa, 
wic, jakoteż do Żywca, a ztamtąd do Suchej, Ma. |miam wraz z wazystkiemi numerami Z r. Du lego || nowo rokowania za pośredułetwem p Nórdlinga, 11557 250 11563 100 11564 200  |Helena, córka Łuekiej Pna Deryng. 
kowa, Milówki i Węgier się nie udawali. Jako do- | 74s0pisma, pozostały także bez skntku, tak iż potrzeba będzie 11572 200, August Nowowiejski P. Ładnowski. 


"M niezwykłego ruchn na tych drogach posinżyć 


Donosiliśmy już, że nakładem i drukiem Ja 
na fosenbeima w Brodach poczęła wychodzić „Bi 


ndać się ua drogę procesu sądowego, 


I. Nr. 941 z częściową kwotą 2620 złe. 


Baltazar Uszyński, profesor P, Zbolńnski, 


możę nietylko ogromny dochód z myta, ale i ta o- k . Nows dyrekcja kolai Wi E „KAT Powyższe obligacje wypłacone zostaną we: | Antoni, jego syn P. Woleński. 

koliczność, że poczta bialska zatrudnia coś B urzę: |blioteka dla mlodzleży“, której przeznaczeniem jest EE SE ju kale NE» dle istniejących przepisów w wylosowanych Klapkiewicz P, Zamojski. 

dafków, którym dodano 2 pomocników, 6 listono: | dostarczyć osobom I EŃ PE Jedną s najważniejszych reform ma.być ponowne kwotach kapitału po upływie sześciu miesięcy | Moszkat P. Kwieciński, 
otąd wys: | 


ary 4 kiiku posługaczy, podczas gdy np. w Bielskn 


jemne i pożyteczne. 
Pierwszy obejmuje powieść Fr, Hoffmanna p, t. 


rozdzielenie słażby ruchu od konserwacji — tak, 


od dnia wylosowania w ces. kr. kasie fundu- 


Antonia, słażąca Łuckiej Pua Świętosławska, 


ani połowy tego personaja nie ma, jak byl Ofenh: W szów indemnizacyjnych we Lwowie, która to|J2n, lokaj Dreckiego P, Dworski, 
M p Y s r Stani. ylo za Ofenheima. W czasłe sekwestra pp. cj GA j 
najmnii aj eak X Alugo póki "kolej A %” aka RATE EA ME PAPA ET Barychar | Lauda złączyli te dwie gałęzie słażby, kasa na niewylosowaną część obligacyj nowe | Słażący hotelow: 
, J, y P, Skalski. 


nie przyjdzie (a to tak prędko ule nastąpi), świe- 
tnie rentować się może, należałoby tylko zaprowa- 
dzić „regularną jazdę osobową“ przynajmolej raz 
na dzień, t. j. o godz. 11 przedpoł. po pociągu, a 
dragi raz wóz pakunkowy jak zwykle, albo karlol- 
kę i to nie o 4 po północy, ponieważ czas ten 


tomik obejmnie powieść tegoż Fr. Hoffmanna p. t. 
„Przemytnik*, przełożoną także przez Bolesława 
Dnnioa i również czterema rycinami ozdobioną. Wy- 
bór tych powieści weale jest dobry, zawierają 
bowiem dążuość moralną w formie zajmującej w wy- 
sokim stopniu imaglnację. Przekład jest staranny. 


co jednak podlug praktycznego doświadczenia wszyst- 
kich zarządów kolejowych nie jest dobrem, i dla- 
tego utrzymało się dotychczas w Austrji li tylka 
na jednej kolet Elżbiety, której adwmiafstracja po- 
dobno wcale nie jest wzorową. 

Uderzać musi każdego nagły spadek kursn au- 


obligacje wystawi. 
W ciągu ostatnich trzech miesięcy przed 
terminem wypłaty, wylosowane obligacje równie 
ces, król. uprzywilejowany austrjacki bank na: 
rodowy we Wiedniu eskomptować będzie. 


Prócz tego wykazują się ponownie już wy- 


Lokaj pani Łuckiej P. Nowicki, 
Bsecz dzieje się w Warszawie, w 1. akcie n Dros- 
kiego, w 2. n Łuckiej, w 3. a Antoniego, nastę- 
pnie o Łuckiej, w4. n Antoniego, w 5. n Łuckłej, 

Między 3. a 4. aktem upływa kilka miesięcy, 


losowane a jeszcze nie wypłacone obligacje 
wszystkich trzech fandnszów w załączonych 
trzech wykazach z tem zastrzeżeniem, że opro 
centowanie obligacyj indembizacyjnych z termi- 
nem wypłaty ustaje i że w razie, gdyby kupo- 
ny od tych obligacyj zoa wypłacone, to 
wypłacone kwoty od kapitału przy wypłacie 
odciąpnięte zostaną, 

Nareszcie czyni się wiadomo, że w księ: 
gach kredytowych ces, król. kasy funduszów 


strjackich papierów kolejowych, jaki nastąpił w o* Początek o godzinie 7mej. 
statnich czasach. Pochodzi to ztąd, że niemleccy 
kapitaliści, którzy trzymali dotąd w zapasie bar- 
dzo zaaczne sumy w austrjackich papierach kole- 
jowych, zaczęli je raptownie zwracać ua targi au- 
strjackie w skutek zaprowadzenia w cesarstwie ole- 
mieckiem wałaty złotej, Gly bowiem nlemieckie 
papiery kolejowe nios zaledwie 4-—44!/,*/, docho- 
dn od wartości tałowej, jaką reprezentują, to 
austejackie przynoszą prey zupełnem bezpieczeń- 
stwie w skntek gwarancji 


Pociągi kolejowe z głównego dworca: 


Przychodzą do Lwowa 
z Krakown: o 5 godz. 50 min. rano (pospie- 
szny) — o 9 godz. 45. m. w nocy i 10. 
godz, 55. m. rano. — o godz. 8 min. 5 
wieczów. 


6! - [Bank nas, azobr, m. k 
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1466 %0—| Obligacja pierwszeń- 
stwa kolej. (za 100 zł: 
| Albrachta.pot00zi .Bp. 100 

ea ANOU 200a: EBr W. a 


d 


Z Czerniowiec: o 10. godz. 13, win. w noty 


” państwowej 6—7°/, ilindemnizacyjnych znajdują się adnotacje przy śpi mm dA” ig 
Ta A a ch) z tego, | E was! zakipywano je oe mO następojących obligacjach, a miatowicia: Wa kn Boz. w.nocy i 8.godz. 
ip. gol. 6 pr. em. 1870 $ pr w Berlinie, Fraakfurcie i t. d. Kn trjacki w księgach funduszn indemnizacyjnego a 
Gal, zakk kod. mios, Tf S = 1879 $ ow są jednakże płatne w orebrzo, otóż w nat 2a, | Wielkiego księstwa krakowskiego: AA AL motoca z LUPO UAB 
jl j Bukowiny LĄ 5960 Aia G w Niemczech waluty złotej wartość 1. En Ew HU przy obligacji: godz. 56. min. w dia itay) PE 

Josowanie w 15 lał „, BE oponów staje się zależną od zmić te žia, na złr: Nr. ję = Á Uais 

IB. OMligi za 100 skr. Po al. E 1. s00% 0, DOE p. zliczane ać podeonnakci atop adle f 3; już dozwolona amortyzacja przy obliga.|*e Merga: codziennie 019: godz. 3. minut 
z Tere mobank po200 zt,s.40) I p W wieczór 

| ara = Vezkehtsbank pow.po 200z! «l. 6.5 py, 


i 


Wied. hankver: po 200 alr. 


80. października, że przy teraźniejszej różnicy jaka 
zachodzi między ceną złota a erobra, enma gwa- 


cji z kuponami : 
na 


500 zła... Nr. 87. 


Odchodzą ze Lwowa 


om, a a 
a7 a Btaniaławowa| Ap Akcje kolei. heke Jai IE rantowanej w srebrze wartości kolejowych knpo- (C. d n) |ibe Podweoleczynk (x głównego dworca): 
W. Monety. niż uN ARE i gOdskh praebe a nów austrjackich wynosi mniej o 430.000 sł. niż == L rano o godzinie 6. min. 20 (pociąg posyie- 
| > ar” Hae. itkaa r. wroh in, Cit A Ru dh, (Rp Sra za a kz w złocie, W F szoy); M LL. 0 godz. 12. min. 5 (po- 
oasaryl kiabiety mk J zer. Jas. Lif. em. 146: ba e ma jednak tyle gotówki, aby można i H ciąg mieszany); w nocy o godz. 10. min. 
G kundar, zosyjiki ko» pén po 10'e Bei bi ak pi było ec olbrzymią masę tatejszych papierów Ostatnie wiadomości. bT Oda osobowy). ja H 
rabrny i. WETA iw. Gaor. Ju. 1V. m. 187" E SE EENT dla tego tak raptownie Z Wrocławia d. 9. b, m. donoszą: Książę |DO Krakowa: rano o godzinie 5 (pociąg 
Babal rosyjoki papierowy 1 BH Eo) gal. Kart.. po 300rhn E EPA spå A ch kursa, W kołach giełdowych toczy się |bisknp Forster otrzymał 6, b. m. dekret, skła: czysto osobowy); po południu o godzinie 5, 
drobno 7 owo Din Lm. Gas a Ja toime + APO 1850 po 346 zi przeto żywa agitacja w tym kierunku, aby w dro |dujący go z urzędu biskupiego. Naczelny pre-| miv. 5 (pociąg mięszany); w nocy o godzi- 
Wiedeń d. 8, listopada. Mor. Bxl. (oert.) po200 air.a - h pr. orebr. w dze ustawodawstwa państwowego stale oznaczyė|zydent wezwał kapitułę, aby wybrała admini. nie 11 min. 25 (pociąg pospieszny), rano o 
Powszęchuy dług państ. Ji e 1873 po 100 zł stopę wartości kuponów w kret rze, płatnych 0a war: |stratora CM godzinie 6 min. 35 (pociąg lokalny). 
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w stob. D p będzie po 47%, w złocie. Tym sposobem na nowo |być wszystkie koleje niemieckie na własność 12. min. 50 (pociąj 


gz 1638 ',, losu 
EE: 1854 po. 260 zł 4 pr 
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targi niemieckie stanęłyby otworem dla austrjackich 
papierów kolejowych. 


Tarnopol a. 8. listopada, Nagłe obniżenie 


państwa. 


Z Aten d. 9. b. m, donoszą: Komisja, zło: 
żona z 9 członków Izby, wnosi: unieważnienie 


mięszany) ; w nocy o 
godz. 11. min, 48 (pociąg mięszany). 
Wtanisiawowa (przez Stryj): ranój 0 
godz. 7. min. 7 (pociąg więszany). 


Do 


wuch, (Ostb.) po ffy temperatury w przeszłym tygodniu, bardzo wiele |Ustaw, uchwalonych na poprzedniej sesji par- Do Podwołoczysk (z Podzamuza) : w poto- 
Eit o ba) po ad Ka Balu add © 4 „,|oddziałało na usposobienie handlu. Przedewszystkiem |lamentarnej bez potrzebnej ilości głosów; po dnie o godz. 12. min. 26 (pociąg mięszany". 
| SR A cyc WANE bardzo wiele kartofli zostało w ziemi, w baszych |stawiemie w stan Oskarzenia poprzedniego ga- w nocy o godz, 11. min. 32_ (pociąg mię- 
Akcje przemysłowe. Staniełow. (yóży po Font wa kowiem okolicach do '|, części, na Wołynia i Po. |binetu Bulgarisa, ponieważ sprzeniewierzył się| 57209). 
. Ea rtan o ial eléstein ends dolt podobno do polowy a i zachód nie mniej się | konstytucji, i zniewolenie go do zwrotu szkody | ammmmmmmmmmmemmmnaoa a 
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Auglo-wustr, po 200 z}. 1£0] 35 | SOS aal. Tow, krycie dprw. aD, ft, wterl. ; w portach ntrzymała te same, na targach zaś we- y Aror owej. we Lwowie, ryoek |. 32, 


Boaencreqsu.po200zl.40pr.| — 
Zabi.kr.dlu h.i prz. po 16.7 IY M 
» Was Ht. om.p 


wnętrznych była nawet tendencja zwyżki, Anglia 
prawie wszystkie dowozy w tym tygodnia otrzy- 
mała ze wschodnich portów, zapasy zad jej w sto- 


Wersal dnia 10. listopada, 


dzenie 


Zgroma- 


narodowe przyjęło pierwsze sześć 


ZK angielskie płaszcze na deszcz z kapnzą po 
5 sł. 50 ct, 7 zł, 5Oet., 9 zł, 50 c "zg 
papnza z kołnierzem 1 zł, 


Zmiana póinłeszkania. 


Dr. Ignacy Rozner 


w Mościskach do wydzierza: Jekarz miejski, 


wienia. | jprzeprowadził się do kamienicy J. W. hi 

Bliższa wiadomość u adwokata|biego Borkowskiego. przy ulicy Slo- 

Dr. Henryka Starzewskiego, |rsckiego, |. 6. na przeciw głównego chodu 

WORA WIÓĘ 4064 1.1 |do ogrodu Pojezwickiego i ordynnja w zwy- 
pda 406 


sqych godzinach. 67 1-3 
w obwodzie Czortkowskim 


oki sprzedane będą 


4 ogiery i 6 matek 
pełnej krwi, 


Biuro 
 streczenia slużby 


w Czerniówcac! 
natychzniast 


Propinacja 


s 
limi. slużbę 
|Vzaja żeńskiego w liczbie około 200, 

wwnię do zatrodniena 
Jo rnagrodzaniem ud 4 da 1: 


Znakomite powodzenie. 


VELOUTINE 


357t 21—78 


Maczka ryżowa 
przygotowana z Bizmutetn , 
dla tego to dziala szcząśli 


ga~ NMa głównym składzie we Lwowie ZB 
w księgarni Neyfartha i Czajkowskiego, |= 


Teoretycznie i praktycenie wykstalcony 
gospodarz. 22 lat, kawaler (Szlązak) po- 


W iBialobożniey 


zę Świadectwa. 


najcblabnie 
3 


„TYGODNIK ILUSTROWANY” 


ce piśmiennictwo ze sztnką, Na prowincji: 
t. 60 ct. — Półrocznia 8 zł. 80.ct. 
Kuwartalnie 4 zł. 40 ct. 


tudzież 4 upiery i 6 matek 
pół kewi, priez tego około 20 sztuk wierz- 
lehuwych i młodzieży 2 wolnej ręki po naja- 
wiarkowańszych cenach. 4063 1—3 


Mikolaj Petul 


J. Rechenberg, 


el zakładu stręczeń slużby w Uzer 


downie ocecho warc 


Miary 


Rocznie 17 


W kwari podolwie jak to mialo mi malych wary- niedos(rzeżsańs przy: e k. radca sądu krajowego 
n lex wyją atorom „Tygodnika Is rozdane zv- na płyny i suche przedmioty, Tata pit otworzyt ka arję ndwoka- 


ti 
bezplatne premiam rysunkowe wielkiego formatu. przed- 
nego obrazu Lofftera, Lwowiuisa, pt. „Gdwie- 
i zatem z pronuweratorów na prowincyi zuwieszkałych, 
liby sobie wtrzymać nie złamane i w stawio nieu- [QE | 
w na wałku drewnianym, zechcą ua koszta prze- BN 
4 et. najpóźniej do duja 50. grudnia rb. 


w Kotomyi 


x w` domu kupea 
[enicha w rynku 1- 608, s 


stawiające kopię z 407 


dlziny Ojca”. 
l , 4 którzy: premiu t 
Rocznie 14 zł, 40 ct. — Fółrocznie 7 zł. 20 ct. „Akikonyw © JA o 


Kwartalnie 3 zł, 60 ct. syłki i opakowania nadeshi 


„WEDROWIEC” 


Pismo to najtańsze ze wszystkich illustrowanych wychodzących w Warszawie obejmuje : 
Wie i runki prenumeraty : 
KYWARYTNA i CZAJKOWSKIEGO 


Warunki prenumoraty : 
we Lwowie w księgarni Scyfartha i Czajkowskiego 


; jymentowane żełazne i mosiężne 
ciężarki kilo 
. poleca 3630 2 

po fawich cenach fabrycznych 


S. Schulhof, 


Wsenmaarenhandlung. 
tw 


cerze świeżość naturalną. 


CH. FAY 


Magazyn Perfum t0 Paryżu 

%, na uliey do la Paix 

Dostać molna w magazynach galautor 

pp-Kamiia Strzyżowskiogo, D% 

Skladjęn Weintucha, w skladzie K. MI 
lanych leolasrha wa bwowi 


Piwo pilzneńskie. 


z 


Julię uajuowszych podróży, 
zwyczajami ludów ta 


geograf 
cb ja 


W KSIĘU! 


, a A ec: 
nu lampl i rowar eszezaúskieri 
Rocznie li 40 el. Rocznie , IF sł, Go et. , 20M M Ura mieszczańskieg bo y 3 Maszyna ręczna 
hieni 4. *Pólr Fap Ae niające cię doskonatością od wszystkich innych w Pilznie wyrabianych -- znaj 3 
USE Kae Kad 45iD VOPI aat Se sie tyllo w restaurat 4041 2 » rzwięcia drzewa opatowago przez 
Kicartalnie ` GO ct | Kwartalny 4 sł. 40 ct. palng osobit, 


L. Stadtmüllera, 


bowinikańska |. ©. JAN SCHUMAN 
we Taeowia pi Mariacki, 1 9. 
Sklad towarów żelnzmych, 


sez zimowy Piece żelazne 


F, (rlodzińs 


Y w 4 Faq" 
Wzieła Zygmunta Kaezkowskiego 
przejrzace i uzupełnione pr Autora wraz z poglądem kytycznym Wincentego Korotyńskieg 
TOMÓW JEDENAŚCIĘ 


ki we Lwowie, 


A j n i ż k m $ k A vidë a vy węglem -— drzewem lub ko- 
Wydanie to na pigknyw weliuowym papierze, każdy tom obejmuje okoła rkuszy ścislego druku, w Hee z wizerunkiem autora. lac NI padl l 7, ubok apteki W. P. Mik i t węg h 

o y s go dru płac Marjachi pod 1. 7, vl . P. Mikol an, w wielk b o najniższych 

Warunki prenumeraty we Lwowie „w księgarni Seyfartha i Czajkowskiego wolak ie T aianoana EJST GLOB AA T i ie 


Za tomów jedenaście 20 zł. 30 et które stosownie do umowy z księgarnię wo kwartalnych ratach składuć można 
Wkrótce opuszczą prasę drukav: 


ALBUM MALARZY POLSKICH Dzieła Karola Szajnochy 


MAGAZYN KRAWIECKIE 
uy we wielki wybór towarów na, 
znych i krajowych, z których zanow 
kończa, starannie, elegancko, w najkrótszym 
Jediwcześni» zawiadzinia, że w powięki 
u urządził wielki sklad gotowych su 


DUAF Cemiki fenko! i 


Realnos 


SERYA I. MONACHIUM, Które zaczną wychodzić z dniem 1. stycznia 1870 roku. © sposobie h i skind ubiorów dla chlopczyków od lat orka rygi tj wkęd ika OWE 
wydawania powyższych i o warunkach  przeddlaty. Szanowne Fubliczaose eh do Ita po edzo ta naGL BOYS talig a ara. 

sie zostanie szezególowo zawiadomiona, Obecni» nadwiewia sie j Amerykańskie Bundy™ nieprze- se położona skladając ; m 13 mor- 

dla premmieratorów „Tygodnika Uiustrowanego lal „We rdzo praktyczne, 4001 5 -20 w pola eriego, 12 mery. paswiska, 

vyczaj bydzie nizką bmg. sadu, 24 murgs lusu (buk, 


rysunków artystó 
krótkiego objaśnienia przy każdym obrazie. 


MIKOŁAJ KOPERNIK 


' DRAMAT w 5 AKTACH 
przez WINCENTEGO RAPACKIEGO. 


BZIWOLAGI 


SZKICE HUMORYSTYCZN 
przez JÓZEFA NLIZIŃSKIEGO 


z rysunkami Franciszka Kostrzewskicgo. 


łuż 15. listopada! _ CIĄC 


UENIE 


Już 1. grudnia! 


grab, dęb.), 3 domów mioszkaluych o 
16 pokojach, i doma dla dozorcy, 3 
stajen, 3 wozowni, drowutu:, stodoly, 
spiechrzu i 2 «ranżerji (kilkuset kwis- 
los mędzy temi cytryny, pomaruńczo, 
magaolo B0'olni jost do sprzeda- 
ia z wela j ręki, 


g Losów węgierskich | | „gsy z r. 1864 


< zł. 200.000 


Promesa | z). i stempel. 


Biblioteka najcelniejszych podróży. 
Tom ! Audoaara, Podróż po Amo 
fa II. do LV. Bońavofc, Podróż naokolo Swiata Sty 


Pękno i zaciszuo 
jabia tę posiadłość 
«nie do bardzo 
jak jej 
tem é ódlam i stawem o 1640 kwadr, 


polożenis ospe 
» jednej strony ró- 
pizyjewnego pobytu, 
rozleglość w pałączeniu z cbii- 


KRASZKWSKI 
KARTKI z PODRÓŻY 


roxu 1N58—1864 


ce północnej. Prze- 


kla 


Promesa tylko 2 z} i stempel- 


50. 


mr. 


(Tom L— Anstralia, I, Java Syam, Kanton — III, Pekin, Yeddo, San-Francisen. A= W. E 
om V. Gabrian, H uwmorystyczna wędrówka po Wseho Włochy, Neapol, Francja, Bolgjo, Niemcy 3 echslergeschäft Í |sążmi obszaru, z drugioj strony wygo- 

w 4o z %0 decoworytawi wydanie ozdobne 53 arkuszy drika milę MERCUR we WIEDNII dno založenia fabryk dozwaly, zwłaszcza 

' tyn 4 b Administration Wolizelle Ne. 1) žo pięsuy bialy piassk, wybvrna glina 


i kamień do łamania sposobny, ua gron- 
cia sią znajduje, 

Blższa wiadomość u p. Schrei. 
bera, ulics byczakowsku, 1. 57 wo 


JOKK 


Księgarnia Seyfurtha i Czajkowskiego we Lwowie 
m6 wydała swoim nakładem zajmującą PODRÓŻ JULIUSZA VERNE %% 
EW PTSD EM SEA BEE p En 


R. DITMAR }> a 
e AR 
Tajemnicza wyspa - 4 Ekspedytor 
4 z J p bę: plac Marjacki we Lwowie. p y 0 
Ciò l. „Rozbitki w powiećrzu” w 8ce 223 strannic Cena 1 zł. 50 et A 
SZARANIEWICZ, Kzat oka' na beneficja kościoła Ruskiego ;a czasów Rzeczypesp. | tej Polskiej pod wzyledem histo- P Największy sklad fabryczny “ZE 4 chluba 
rji, przedewszystkiem o stosunku Świeckiego duchowieństwa raskiego w Glicji do ziemi w tym okresie w dużej Sce ceua 64 e E . kw O 


= LAMP = 
— — 
do pokoji jadalnych 
LATARŃ w u 

asonach. 


RARANOWSKI, Najważniejsze wiadomości z Nauki o Wszechświecie w 5 e cena li0 ct. 
DZIEDUSZYCKI, Rys dziejów Kościoła katolickiego w Szwecji 40 cena 4 zł. DU ct. 


BROSINIE, ostatnia poczta Dobrosin 
4013 2—3 


salonowyc 
szącycih, j 


e” eaa a 


E n a | 
Sprzedaż brrtowna jako też drob' azgowa po ponownie smi ł 7 d ą ó 
m P ris = Zonych cenach fulrrycznych. 4 Yorkschir. 
Niezawodny i wiekami E Ę = — a irie rafnowanej NARTY f 
P i m — i iej | W dub ycze, si 
wypróbowany środek przeciw Š: Š 2 = E. ” 5 ańskiej MAŁA I. Bua Dydineyora p 
> IINR Ži æ = m mm na każde miejsco za pobraniem poczt: $ |O Onoqey tato abye zeclicą się 
wściekliznie | e "= | o mm 39052 4—10 listownie zglósić do za:ządu dóbr, 
a * > pod mirum l dobe w Iby- 
ls ula | Zwiórząt az EJ= z m poa z "A NGC" f indy ennni. S a © 
A =. 2 me e bu wii Tarwi, "e 
Antoniego Patkiowicra 24. A = = | KTININUDAKANNNYSYKIAIKIKEW g kt 
Oryginalny i prawdziwy dostać mula! OZ _ = 5 i r a=asassssssS 
inżdego czasu jedynie w tamdiu Ignacego S FE S'U = z bag] - G 0 i 
Poehego w Brodach. 2926 1— | $5 | © = =. m = a DRAGEES DE > 


ELISzrGONTE 


Potwierdzone przez akademię medyczną 
1817 12—13 w Paryh 
bwa raporta aka lemi medyeznej iliczne 
Moświadezenia dawniejyza i nowe dowiodły 
wzość tego preparatu nad wszelkie inne 
żeluziste, jak rownież skutecenuść przeciw : 


Bladacz 


Jedynym handlem we Wiedniu! 
e ilad fabryczny towarów ze srebra chińskiego, 


H. BETTELHEIM & Co. we Wiednia, 
(Graben 28, vi: kantorn Soth png hs) 


pod „Tygrysem.* 


A smy karów najruż: 
Fi i Ma; CH tak do | 
y dak rownicż do miasta, ud een najniższych aż do najwyżezych 

Posiadamy ne skladzie w nsjwię : 

y Astrahanowe, któro pod względem dobroci okazaly wie bar- 
1% praktyczne. 

4 Kaftany do 


|ZZŻŻ9 284 


Uwieńczone nagrodami |iiti: 


r Wys. owa król. read wyłącznie uprzyaślejnę 
jwiclokro.nie wypróbowane ijedynic niezawodne 


PRZYMYKADŁA na PRZECIĄG POWIETRZA 


do drzwi iokie 


ELEA III 


X 
M 


owcgo nżytku weł e, podbite futerkawi. 
N p 


ej w ? y en, Garnitury da 4 a  , tpławom , dla wamo- 
jan Hb ht teraz b: 6.20 które w skutek swojej rze onej doskonałości, tudzież w uzuanin wyżmi imienia organizmów lymfatycznych, 
pis . Ag a sAm nitych uwoiel przymiotów i tanioše tegorocznej. powszęchacj wystaw RENTA w M a nudalicicniać parjodycenyci A 
ym » ce © KÓW slowej we Wiednin prz pierwsza magrode med. M ą A akarninośc. ucienia. perjodycznych odpły- 
- : 9 obdarzy! mhio J. M. gwarancją pul względu dobroci À [riw i leczenia. toszelkich słabości 


4 uiae wdw f-130 


dalem zast ; niedokrwistości pochodzących, 


Pn sara ś sprze [O Prawdziwy preparat inaczej cię nie aprze- 
w ) Razem 21 sztuk w eleganckiej szka r sę z bawelny, polakiero- r a a w ratach ły sayyh N Janje jak w spudetineh "kwadratowych opi? 

) tulee zamiast 24 zl. tylko V zł. 25 e. ranatito P gławym. Każdy može je podlog < v A Sanw MAA, podobnie jak Lt ubiegłych, ch etykietami uskrapianymi farbą i 

Wa k zkatulec 6 at 56 et. przył u okien lub drzwi tak, Że przy o miu i za: raku aare AWI Wżględuni sinetymè wa PY iętych upaskami różowymi, noszącyśni 


mykaniu takowych byaj 
Cena walka koloro bi: 
ta 6110 et. za twkiać, czerwono-brunatne 
lokieć, lo drewi po 7 i 11 ct. za Hol 
Dalego Koloru średnich rozmiarów w 


Bla Lubelonye 99 rue d' Aboukir w Pa- 
M ryżu, u którego ansjdujo się skład główny 
Wa Lwowie w aptece p. Miko- 


nie przeszkadzaj 


. za łakieć, watka zaś do drzwi 
koloru dębowego do ohien po 5 ct, 
ać. Zaopatezenie jednego okna w wzłoczki 
padnie maj. af 


takowych. 
Jascha i w Warszawie w składach aptecz- 
nych pp. Gallego i Mrozowskiego. 

3576 1—12 


4 b U l r ROT! +3 

Adamski & (zapczyński 
dawniej Stanisław Armatys 

we Lwowie. `A 
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Największa w 
dność drzewa 


N 


rady i pomoc 


euin wygralem zi pomocą instrakcji gey profesorafmatomatyki 
icogo w Berlinie, Wilhelmstrasse 127 


Terno na 1.200 zł. Z 


J. Goldstein 


majster krawiecki, 


wo WIĘDNIU, W iedur Aiat jalm rasa 
pietu olek Fruiuada Ni e, 
pale a 


skie surduty zimowa od 2]. 16 


. 
. 


in de Bugeau 
Goni-Olutciif 


Au Quinqnina. et au (acao combinćs 


WINO ŚCIĄGAJĄCO-ODŻYWCZE BUGEAUD'A w połączeniu z Cut- 
Ning 1 CACAO. Zwracamy uwagę lekarzy, chorych i wszystkich osób 
pragnących zachować zdrowie za pomocą tego preparatu, który z po- 
Ua swych własności terapeutycznych nazwany został : ŚCIĄGAJĄCU- 
OŻYWCZYM. Przygotowany na winie hiszpańskiem wybornego gatunku, 
przyjemnego z nadaje się szczególnie dla powracających mozolnie 
do zdrowia, dzieci wątłych, kobiet delikatnych, starców osłabionych 
wiekiem i niemocą, szczególnie działa pomyslnie w chorobach następu- 
jęcych : 

NIEDOKREWNOŚCI, CIERPIENIACH NERWOWYCII, CHRONICZNEJ DIEGUNCE, OSŁA- 


Pierwsza ces. 


8 król. największa 


12 medalami i kilku orderami odszczególniona 


NADWORNA FABRYKA BIELIZNY 
E Feg L| LJ ETERN 25. 


mF 


pliczniejsze podziękowanie panu profesorowi za to wielkie 


nekie iuerzihory sd zł. 11.5 
do 25 zl. 
Eleganckia 
do 38 al 
Surduly zimowa i 
6 zł, do 18 al. 
Ubrania. selonośa ml 26 21, do 40 74 
tudzież awsm najnowsze © najlepsze 
Suknie mezkie 


zanin enająt tana w największym 


Szezeeścieľ 


T_vstrakcjem profesora Rudolfa Orlicego, w Berlinie, 
wi” 16004 1 
Karol Firnkrans 


uarzutki od al. 17.5 


kimeclaryjno œl 


»yrtyogu lub płótua (mak 
płócienne, gorsety 
ony mezkie [nl dansk 


ysłowych w Paryżu. 
PRECZ ZE SIWIZN. 


Medal Towarzystwa nauk prze: 


, PRZEKRWIENIACK BIERNYCH, ZOŁZACO, SKOBBUCIE, W PE- = A $ poe 
ETOSAN ZDROWIA PO CIĘŻKICH GORĄCZKACO. M E L A N (0) G È N E â Jinna, W) 
WYSTRZEGAĆ SIĘ NALEŻY FAŁSZENSTW I NAŚLA- PT TATO WIRORNA PARBA DO WŁOSÓW J. Goldstein 


DOWNICTW 
SKŁAD GŁÓWNI w aptece P. LEBEAULT'A, 53, ulica Réaumur, w PARTŻU 
Dostać można we Lwowie, w aptece P. Mikolascha ; w KRAKOWIE 

w aptece P, Trauczyńskiego i w aptece b. Redyka 


majster krawiecki, 


P. DIGQUEMARE CHEMIKA W PARYŻU I ROUI 
W Jednej chwili zmienia siwe włosy na glowle i na brodzie na kolor na- 
turalny bez niebezpieczeństwa dla ciała. Farba ta bezwonna jest skutecr- 
niejszą od wsrelkich preparatów tego rodzaju dotąd używanych. 
Sklad we Lwowie, w Magazynie gałanteryjnym p. Sirzytowskiego, w ap- 
tece p. Mikolasch. 1 a wszystkich głównych fryzyerów. 


najlepsze Mas 


elowe Jub spodais biale i kolorowa 
ztuka fx. tok.. 9, szer. poil zwaraneja najlepszego 
sztuka 39 lok, płótow po 9, IU da 12 zł 
ervet ó G do Obrus 2 do 2 zl. 
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Wydawca, właściciel i odpowiedzialny redaktor Jan Dobrzański, 


Z drukarni „Gazety Narcdowej” J. Dobrzańskiego i K. Gromaca. Zarrącu A. Skeri. 


